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Prenum eratę i ogloszet?ia dla pisn ą rPraca" przyiiruje Biuro pism A. Zatorski, w Pabjanlcach, Zamkowa Nr. 15.

O s t a t n i e  d n i  S e j m u .
W c z o r a j s c e  o b r a d y .

Ustawa Inw alidzka. —  Zgrom adzenia przedw yborcze. —  W alka z lich w ą  
t - zniesiona. —  N agły w niosek  NPR. o pomocy dla uohodźców  górno­

śląskich).

. W A R S Z A W A ,  4 .  ( P A T ) .  N a  d z i -
j * £ C m  p o s i e d z e n i u  S e j m u  p r z y s t ą p i o n o  

^ d a l s z y c h  o b r a d  n a d  s p r a w ą  i n w a -

~  P o s e ł  R e g e r  ( P P S )  z a z n a c z a ,  ż e  z a -  
v ^ |  i  z a b e z p i e c z e n i a  w y p ł a c a  s i ę  n a d a l  

l ? * « z o  n i e r e g u l a r n i e  i n i e s p r a w i e d l i w i e .
° w « a  c y t u j e  r ó ż n e  p r z y k ł a d y .

>. P o s e ł  B i g o ń s k i  r o z t a c z a  r ó w n i e ż  
^ a o  s k a r g i  n a  n i e w y k o n y w a n i e  u s t a -

o  z a o p a t r z e n i u  i n w a l i d ó w .  Z d a n i e m  
^ W o y ,  n o w e l a  o b e c n a  o d c i ą ż y  s k a r b  
j ^ ? t w a ,  ż ą d a j ą c  u d z i e l e n i a  i n w a l i d o m  
i i ^ y c h  k o n c e s y j .  C o  d o  u d z i e l a n i a  t y c h  
, ° Ł c c s y j  s t w i e r d z i ć  n a l e ż y ,  ż e  l o k a l n e  

J j y  s k a r b o w e  w p r o w a d z a j ą  w  b ł ą d  m i -  
p e r s t w o  s k a r b u ;  g d y b y  b o w i e m  i n w a -  

t l f c t  w  U 8 t a w y  u d z i e l o n o  w a r -
¡ T p t ó w  z a r o b k o w y c h ,  k o s z t y  s p r o w a d z i ­
l i  s i ę  d o  m i n i m u m .

Poseł Michalak (NPR) wskazuje 
tkwiące w samem założe- 

^  organizacji opieki nad inwall- 
N j. Wymaga ona współdziałania 
% ech ministerstw, które często 

Je mogą dojść do porozumienia. 
lóWca zarzuca rządowi, że nie po- 
ai'ał się o znalezienie środków 

^krycia dla tej ustawy. Opodatko­
w ało po 1000 marek od obywatela 
rJniosłoby zgórą 24 miljardy, a 

darzenie inwalidów warsztatami 
‘Pfacy mogłoby znacznie zmniejszyć 
^ężary. Przychyla się do rezolucji 
P°sła Bigońskiego i wnosi zarazem 
SWanie wyłonienia międzyminister- 
pluoj komisji, powołanej do zbada­

na, wszystkich -koncesyj, wydanych 
^zez państwa zaborcze i ewentu- 

. *'&ego odebrania ich właścicielom,
* oddania inwalidom-Polakom.

. P o  k o ń c o w e m  p r z e m ó w i e n i u  s p r a ­
w o z d a w c y  p o s ł a  M e i s s n e r a  w  g ł o s o w a n i u  

| r f y j Q t o  p o p r a w k ę  p o s ł a  B i g o ń s k i e g o  d o  
Ł "  a | , t . i  p o d w y ż s z a j ą c ą  k a r y  n a  p r a c o -  

i - W c ó w  z a  p r z e k r o c z e n i e  u s t a w y  i n w a -  
P d z k i e j .  !

.  D a l e j  p r z y j ę t o  p o p r a w k ę  p o s ł a  R e - ]  
a b y  u o w e l a  o b e c n i e  u c h w a l o n a  

■ ‘ i a ł a ł a  w s t e c z  o d  1  m a j a  1 9 2 2  r .  I n n e  
f p p r a w k i  o d r z u c o n o .  I

U s t a w ę  p r z y j ę t o  w  t z e c i e i n  c z y - > i  
»ia. • t

s  U c h w a l o n o  d a l e j  r e z o l u c j ę  p o s ł a '  
Ś m i g l a  w  s p r a w i e  u p r o s z c z e n i a  p o - " .  

J ę p o w a n i a  p r z y  s t w i e r d z a n i u  k a l e c t w a , !  
{ s p r a w i e  n a d a w a n i a  i n w a l i d o m  k o n c e - l j  
r # j  i w  s p r a w i e  z a o p a t r z e n i a  r o d z i n  p o j  
f a g i n i o n y c h  n a  w o j n i e .  P r z y j ę t o  t e ż  J 
^ u i u c j ę  p o s ł a  B i g o ń s k i e g o  w  s p r a w i e  !
6 ^ i ą s j i  k o n c e s y j  t y t u n i o w y c h ,  s a l i n a r -  <

I « w ,  s a c h a r y n o w y c h ,  s z y n k a r s k i c h  i ' J  
1 f i o m a t o g r a f i c z n y c h ,  w  s p r a w i e  u p r z e j - w  

t) bK o  o d n o s z e n i a  s i ę  d o  i n w a l i d ó w  p r z e z  
^  * z e  o r g a n y  u r z ę d o w e ,  w  s p r a w i e  o -  
g . l(* ! i t k o v v a n i a  o b y w a t e l i ,  k t ó r z y  n i e  

w  o z a s i e  w o j n y  i  w  s p r a w i e  i n .  
a ' i d ó w  i i c h  r o d z i n  z  p r z e d  r o k u  1 9 1 4 ,  

u  W  k o ń c u  i ^ r z y t ę t o  r e z o l u c j ę  p o s ł a  
B ‘ C h a i a k a  w  s p r a w i e  w y ł o n i e n i a  k o m i -  

I m i ę d z y m i n i s t e r j a l n ą j  d o  zbadania 
^ g o s p o d n i o - e z y n k a r e k i c h  i  ty»
C ^ o w y c h , .  w y d a n y c h  p r z e z  r z ą d y  z a -  

9Bbbcm, k t ó r e  p r a c o w a ł y  n a  
ł .1 0 l i<*  n a r o d u  p o l s k i e g o .  K o n c e s j e  te 

w c b W « «  i  , a a d a ć  i n w a i i d o a c  ^  «

1 ,

Poseł RoEset zdawał s p r a w ę  z  u- 
s t a w y  o  r a t y f i k a c j i  układu p o l s k o - n i e ­
m i e c k i e g o ,  w  sprawie k o p a l ń  g ó r n o ś l ą s *  
kioh 1 d w u c h  układów o p a ń s t w o w y c h  
w ł a d z a c h  g ó r n i c z y c h  i h u t n i c z y c h  w  
p o l s k i e j  c z ę ś c i  G .  Ś l ą s k a .  N a j b o g a t s z e  
k o p a l n i e  r u d y ,  c y n k o w e j  s ą  t a k  r o z ł o ż o ­
n e ,  i o  u k ł a d , '  k t ó r y  d z f ś  r a t y f i k u j e m y  
j e s t  d l a  n a s  k o r z y s t n y .  D r u g i  z  w y ­
m i e n i o n y c h  u k ł a d ó w  d o t y c z y  k w e s t j i  
i n w e n t a r z a  o r a z  t y c h  u r z ę d n i k ó w  —  
N i e m c ó w ,  k t ó r y c h  N i e m c y  „ p o ż y c z y l i “  
P o l s c o  n a  2  I h t a .  W  r a z a c h  s p o r n y c h  
p r z e w i d z i a n y  j e s t  s ą d ,  z ł o ż o n y  n a r ó w n l  
z  u r z ę d n i k ó w  p o l s k i c h  i  n i e m i e c k i c h .

O b i e  ustaw y u c h w a l o n o  w  d r u g i e m  
i  t r z e c i e m  c z y t a n i u .

R e z o l u c j ę  p r z y j ę t o .
P o s e ł  B r y l  w  i m i e n i u  k o m i s j i  p r a ­

w n i c z e j  i  a p r o w i z a c y j n e j  p r z e d s t a w i ł  
s p r a w ę  o  z m i a n i e  u s t a w y  z  d n i a  2  l i p o a  
1 u  O  r . ,  o  z w a l c z a n i u  l i c h w y  w o j e n n e j ,  
i  o  w n i o s k u  p o s ł a  P l u t y  o  z n i e s i e n i u  t e j  
u s t a w y .  Z m i a n a  t e j  u s t a w y ,  z a p r o ­
p o n o w a n a  p r z e z  r z ą d  W i t o s a  w  s t y c z n i u
1 9 2 1  r . ,  p o l e g a  n a  z n i e s i e n i u  U r z ę d ó w  

w a l k i  z  l i c h w ą ,  k t ó r e  o k a z a ł y  s i ę  b e z ­
s k u t e c z n e .  D o  t e g o  s t a n o w i s k a  r z ą d u  
p r z y c h y l i ł a  s i ę  w i ę k s z o ś ć  k o m i s j i .  N o ­
w e l a  d o  l e j  u s t a w y  z n o s i  r ó w n i e ż  k o ­
m i s j ę  d o  b a d a n i a . c e n .

N a s t ę p n i e  o d b y ł a  s i ę  r o z p r a w a  
s z c z e g ó ł o w a  n a d  u s t a w ą .  P r z y j ę t o  k i l k a  
p o p r a w e k  m .  i n .  d o  a r t .  1 3  p r z y j ę t o  p o ­
p r a w k ę ,  ż e  m o c  o b o w i ą z u j ą c a  u s t a w y  
m a  r o z p o c z ą ć  s i ę  n a j p ó ź n i e j  z  d n .  1  
k w i e t n i a  1 9 2 3  r .  T e m s a m e m  p r z y j ę t o  
u s t a w ę  w  d r u g i e m  c z y t a n i u .  U c h w a l o n o  
t a k ż e  r e z o l u c j ę  R z ą d u  w  s p r a w i e  l i k w i ­
d a c j i  u r z ę d ó w  w a l k i  z  l i c h w ą  i  k o m i s y j  
b a d a n i a  c e n  n a j p ó ź n i e j  d o  d n i a  3 0 - g o  
s i e r p n i a .  T r z e c i e  c z y t a n i e  u s t a w y  o d r o -  
c z o u o .

P o  r e f e r a c i e  p o s ł a  S t e i n h a u s a  p r z y ­
j ę t o  w  d r u g i e m  i t r z e c i e m  c z y t a n i u  
u s t a w ę  o  u r e g u l o w a u i u  p o d a t k ó w  o d  
a r t y k u ł ó w  s p o ż y w c z y c h .

N a s t ę p n i e  p o s e ł  O p a l a  r e f e r o w a ł  w 
i m i e n i u  k o m i s j i  w n i o s e k  w  s p r a w i e  z g r o ­
m a d z e ń  p r z e d w y b o r c z y c h .  .

W drugiem czytaniu kilka ar­
tykułów przyjęto według wniosku 
komisji. Trzecie czytanie odroczono.

Przystąpiono do wniosku na­
głego klubu N. P. R. w sprawie 
natychmiastowej pomocy dła uchodź­
ców górnośląskich.

Poseł Chądzyński oświadczył, 
że w liczbie 20 tys. uchodźców, 5 
tys. jest bez zajęcia i domaga się  
dla nich pomocy od rządu w sumie 
pół miljarda marek. Mówca stawia 
następujący wniosek: Sejm wzywa 
rząd, aby z kredytów  na repatrjaoję 
na Wschodzie przeznaczył pół m il­
jarda n a N pomoc dla uehodźcow  
górnośląskich i by w drożył natych­
m iast rokow ania z rządem niem iec­
kim celem  zaw arcia  układu w  spra­
w ie  uchodźców , zapew niającego  
Im m ota ość powrotu do m iejsc za­
m ieszkania i w arsztatów  pracy*.

N agłość w niosku przyjęto i o- 
deałano go do komiąji.

JfMi«pnie pasał Tabacxjński refe­

rował nagłość wniosku Zw. Lud.-Nar. 
w sprawie napadu bojówki P. P. S. na 
zebranie poufne Z. L. N. w Krakowie 
dnia 3 1  lipca r. b.

Nagłość wniosku przyjęto, wniosek 
odesłano do komisji.

Następne posiedzenie w sobotę
rana.

Polityka polska
fiepientaija.

W A R S Z A W A ,  4 .  ( A W ) .  D z i ś  o  g o ­
d z i n i e  1 2  • w  p o ł .  p .  p r e z y d e n t o w i  N o w a ­
k o w i  p r z e d s t a w i ł  s i ę  c a ł y  - p e r s o n e l  p r e -  
z y d j n m  r a d y  m i n i s t r ó w  z  d y r e k t o r a m i  
d e p a r t a m e n t u  p p .  S t u d z i ń s k i m  i  W a c h o ­
w i c z e m  n a  c z e l e .  D z i ś  p o  p o ^ .  p .  p r e ­
z y d e n t  s k ł a d a ł  w i z y t y  p o s ł o m  z a g r a ­
n i c z n y m .

0 udział U. P. e. w n $ w  p. t t e l i a .
(Od własnego korespondenta)

WARSZAWA, 4. Prezydent Mi­
nistrów J. Nowak zwrócił się w 
poniedziałek do Pana Podsekretarza 
fciunu w'Ministerstwie Zdrowia, Dr. 
Jerzego Bujalskiego, proponując mu 
tekę Ministerstwa Zdrowia Publicz­
nego, Dr. Jerzy Bujalski propozy­
cji p. Nowaka odmówił.

ZoicmadzeQia wyborne.
W A R S Z A W A ,  4  ( P A T . )  S e j m o w a  

K o m i s j a  p r a w n i c z a .  N a  d z i s i e j s z e m  p o ­
s i e d z e n i u  p o ł ą c z o n y c h  k o m i s y j  p r a w n i ­
c z e j  i  a d m i n i s t r a c y j n e j  p r z y j ę t o  u s t a w ę  
w' s p r a w i e  w o l n o ś c i  z g r o m a d z e ń  p r z e d ­
w y b o r c z y c h .  W  m y ś l  t e j  u s t a w y  
z w o ł y w a n i e  z g r o m a d z e ń  d o z w o ­
l o n e  j e s t  b e z  s p e c j a l n e g o  m e l d o w a n i a
o  t o m  w ł a d z o m .  C o  s i ę  z a ś  t y c z y  
z g r o m a d z e ń  p o d  g o ł e m  n i e b e m ,  t o  t e  
w y m a g a j ą  z g ł o s z e n i a  d o  w ł a d z y  n a  2 4  
g o d z i n  p r z e d  u r z ą d z e n i e m  z e b r a n i a .  
P r z e c i w  t e m u  m n i e j s z o ś ć ,  w  s k ł a d  k t ó ­
r e j  w e s z l i  p r z e d s t a w i c i e l e  N .  P .  R . ,  
P .  P .  S .  i „ W y z w o l e n i a “  w n i o s ł a  p r o ­
t e s t  m n i e j s z o ś c i .

Ochrona lokatorów.
W A R S Z A W A ,  4  ( P A T . )  K o m i s j a  

p r a w n i c z a  z a k o ń c z y ł a  o b r a d y  n a d  p r o ­
j e k t e m  n o w e l i  d o  u s t a w y  o  o c h r o n i e  
l o k a t o r ó w .  N o w e l ę  p r z y j ę t o  e n  b l o c .  
N a j w a ż n i e j s z e m i  p o s t a n o w i e n i a m i  n o w e l i  
s ą :  m n o ż n i k i  n a  c z w a r t y  k w a r t a ł  1 9 2 2  
p o d n o s i  s i ę  w  n a s t ę p u j ą c y  s p o s ó b :  za 
l o k a l e  d o  6 ^ - p o k o l  p o d n o s i  s i ę  m n o ż n i k  
3 0 - k r o t n i e  w  s t o s u n k u  d o  p ł a c y  o b o ­
w i ą z u j ą c e j  w  r .  t f l l  4 .  P o n a d  6  p o k o i —  
4 0 - k r o t n l e ,  z a  h o t e l e  i  p e n s j o n a t y  —  
5 0 - k r 0 t n I e ,  z a  s k l e p y  i  z a k ł a d y  p r z e m y ­
s ł o w e  —  8 0 - k r o t n i e .  D o  t e g o  c a ł k o w i t e  
u t r z y m a n i e  d o z o r c y  i  e w e n t u a l n i e  i  w i n ­
dy. Od 1  s t y c z n i a  1 9 2 3  o b o w i ą z y w a ć  
ma u m o w a  d o b r o w o l n a ,  a  w  r a z i e  n i e -  
d o j ś c i a  j e j  d o  s k u t k u ,  m n o ż n i k i  u s t a l i  
k o m i s j a  k o m o r n i a n a .  N i e  p o d l e g a j ą  u -  
8 t a w i e  o  o c h r o n i e  l o k a t o r ó w  m i e s z k a n i a  
s ł u ż b o w e ,  k a n t o r y  b a n k i e r s k i e ,  b a n k i ,  
h o t e l e  o d d a n e  w d z i e r ż a w ę ,  f a b r y k i  o d ­
d a n e  w d z i e r ż a w ę ,  d o m y  w y b u d o w a n e  
p o  1  l i p e a  1 9 1 9 ,  a  t a k i e  n a d b u d o w a n e  
w t y m  t e r m i n i e .  Ustawa w p r o w a d z a  
z u p e ł n i e  n o w y  p r z e p i s ,  z a k a z u j ą c y  p r z e ­
r a b i a n i a  l o k a l i  m i e s z k a l n y c h  n a  p r z e -  
o i $ g  6  la t  Ustawa o b o w i ą z u j e  na o a -  
łem terytorjum Rzeczypospolitej, z w y -

r \ Gabinet leHarsko-dentystyczw |

E .  F U  C H S ,  i
| N A W R O T  4 .

j ą t k l e m  G .  Ś l ą s k a ,  o d  d n i a  1 p a ź d z i e r ­
n i k a  1 9 2 2  r .  P o z a t e m  u c h w a l o n o  p o ­
p r a w k ę  p o s ł a  G r z ę d z i e l s k  e g o ,  p o l e g a j ą ­
c ą  n a  t e m ,  ż e  p r z e p i s y  d o t y c z ą c e  w o l ­
n o ś c i  u m ó w  m a j ą  d z i a ł a ć  w s t e o z  o d
l  ł i p o a  1 9 2 2  r .

6 sierpnia.
Po\vitanie Naczelnika Piłsudskiego 

w Krakowie’
K R A K Ó W ,  4 .  ( A . W . )  N a  p o w i t a n i e  

N a c z e l n i k a  P a ń s t w a ,  p r z y j e ż d ż a j ą c e g o  
w  s o b o t ę  d n i a  5  s i e r p n i a  z r a n a ,  o r g a ­
n i z a c j e  z a w o d o w e  m a j ą  s i ę  u s t a w i d  
s z p a l e r e m  o d  d w o r c a  d o  g m a c h u  w o j e ­
w ó d z t w a .  D e l e g a c j e  m ł o d z i e ż y ,  w  m y ś l  
p o r o z u m i e n i a  k u r a t o r j u m  o k r ę g u  s z k o l ­
n e g o ,  m a j ą  o  g o d z i n i e  9 - e j  r a n o  s t a n ą ć  
p o d  p o m n i k i e m  G r u n w a l d u .  W  t y m  
c e l u  m ł o d z i e ż  s z k o l n a  z b i e r z e  s i ę  w  
s w y c h  z a k ł a d a c h ,  s k ą d  d y r e k t o r o w i e  
p o p r o w a d z ą  j ą  n a  p u n k t  z b o r n y .

We Włoszech.
Spokoju we Włoszech jeszcze 

niema.
R Z Y M ,  4 .  ( P A T ) .  W e d ł u g  i n f o r m a -  

c y j  d z i e n n i k ó w ,  n a  p r o w i n c j i  w  d a l f e z ^ m  
c i ą g a  o d b y w a j ą  s i ę  k r w a w e  s t a r c i a .  W  
P a r t i  p o d c z a s  w a l k i  m i e d z y  w o j s k i e m  a  
k o m u n i s t a m i  z a b i t e  z o s t a ł y  d w i e  o s o b y
1 z g ó r ą  100 o s ó b  r a n n y c h .

Zabnnenia w Sstooi2 i Geial.
R Z Y M ,  4 .  ( A W ) .  P o d  d o w ó d z t w e m

2  p o s ł ó w  p a r l a m e n t u  o d d z i a ł y  f a s z y s t ó w  
o b s a d z i ł y  A n c o n ę ,  g d z i e  p r z y s z ł o  d o  
o s t r e j  w a l k i  z  k o m u n i s t a m i .  S t r z e l a n i n a  
t r w a ł a  p r z e z  c a ł y  d z i e ń .  P o d p a l o n o  b u ­
d y n e k  s t r o n n i c t w a  k o m u n i s t y c z n e g o  i 
d o m  r o b o t n i c z y .  S z e r e g  r o b o t n i k ó w  z a ­
b i t o ,  a  w i e l u  r a n i o n o .

K i l k a  t y s i ę c y  f a s z y s t ó w  z a j ę ł o  r ó w ­
n i e ż  G e n u e .  P r z y  s t a r c i u  z  r o b o t n i k a m i  
k i l k a  o s ó b  p o n i o s ł o  ś m i e r ć .

W - A s t i ,  P a w j i -  i  P a d w i e  p o d p a l o n o  
d o m y  r o b o t n i c z e .  W  S i e n i e  n a p a d l i  f a * .  
s z y ś c i  n a  p o c i ą g  K o l e j o w y .  W e  F l o r e n ­
c j i  i  L i w o r n o  z n i s z c z y l i  o n i  d r u k a r n i e  
w s z y s t k i c h  d z i e n n i k ó w  s o c j a l i s t y c z n y c h .  
W  L i w o r n o  z m u s z o n o  d o  u s t ą p i e n i a  r a d ę  
m i e j s k ą .  W  S e p j i  p o d c z a s  z a c i ę t e j  w a l ­
k i  z a b i t o  k i l k a  o s ó b ,  m i ę d z y  n i m i  s y n a  
g e n e r a ł a  C a f o d o n a t o .

W s k u t e k  t y c h  z a j ś ć  p r z e s t a ł  w y ­
c h o d z i ć  d z i e n n i k  „ S t a m p a “ ,  o g ł a s z a j ą c ,  
ż e  z a  1 0  d n i  w y j d z i e  j a k o  n o w y  d z i e n ­
n i k  p .  t .  „ G i o r n a l e  d i  R o m a “ .

W LiV0iD9.
RZYM, 4 .  ( P A T ) .  W y j ą t k o w o  o s t r «  

starcie m i a ł o  m i e j s c e  w c z o r a j  w  L i v o r o .  
Dziś ponownie d o s z ł o  do starć między 
faszystami i robotnikami. Podozas w a l ­
ki raniono dowódcę faszystów. Wówczas 
oddział faszystów rozpoczął s t r z e l a n i n ę  
a w całem mieście poczęto b u r z y ć  doiwy 
robotnicze i kooperatyw.

Przeciwko faszystom w y s t ą p i ł o  tyra 
razem wojsko, n a k a z u j ą c  i m  z a p r z e s t a ­



n i a  « Ł r z t  J a n i n y .  W o b e c  o  p o r n  f a s z y s t ó w ,
d o s z ł o  d o  ' t a r c i a .  W o j s k o  u ż y ł o  k a r a ­
b i n ó w  r a  ¡ ¿ s z y n o w y c h  " i  s a m o c h o d ó w  o p a n ­
c e r z o n y c h .  F a s z y ś c i  r z u c i l i  b o m b y .  W y -  

' m i a n a  S t r z n i ó w  t r w a ł a  b l i s k o  g ę d z i n ę .  
T o  p i e ń v . ; z e  w y s t ą p i e n i e  w o j s k u  p r z e c i w ­
k o  f a s z y s t o m  p r z e p i s y w a n e  j e s t  n o w e m u  
m i n i s t r o w i  t ^ r a w  w e w n ę t r z n y c h  S t a d d o l i .  
F a k t  t e r v - j c t k  p r z y p u s z c z a j ą ,  w p ł y n i e  t t a  
s t o s u n e k  f a s z y s t ó w  d o  n o w e g o  g a b i n e ­
t u  F a c t y  w  c z a s i e  d y s k u s j i *  n a d  e x p o s e .  
( M i n i s t e r  S t r a c i ł , . s e n a t o r ,  p i a s t o w a ł '  d o  
n i e d a w n a  u u ą d  p r e f e j k t a  T u r y n u ,  n i c  r a ­
il  ż y  t n  d o  ż a d n e j  p u r t j i .  P r z y p .  r e d .
r .  a .  t .).

' 1  M
R Z Y M ,  4 .  ( P A T ) .  W  B a r i  w c z o r a j  

u r u c ł i o m i ł o  e l e k t r o w n i ę  w o j s k o ,  p r z y c z e m  
d o s z ł o  d o  g w a ł t o w n e j  s t r z e l a n i n y  m i ę ­
d z y  s o c j a l i s t a m i  n  faszystami. Walka 
t r w .  ł a  o k o ł o  p ó ł  g o d z i n y .  N a  m i e j s c e  
s t r z e l a n i n y  p r z y b y ł y  o d d z i a ł y  w o j s k o w e .  
S o c j a l i ś c i  u s i ł o w a l i  s k i e r o w a ć  w o j s k o  i  
f a s z y s t ó w  w e  w ą s k i e  u l i c z k i ,  g d z i e  m i e l i  
p r z y g o t o w a n ą  b r u ń .  W o b e c  p r z e c i ą g a n i a  
s i ę  w a l k i  w p r o w a d z o n o  s a m o c h o d y  p a n ­
c e r n e .  P o  o b u  s t r o n a c h  b y ł o  2  z a b i t y c h  
i 1 0 0  r a n n y c h .

G E N U A ,  4 .  ( P A T ) .  A r d i t t i  d e l  P o -  
p o l o  s t a r l i  s i ę  w c z o r a j  z  f a s z y s t a m i .  I n -  
t e r w e n j o w a ł o  w o i s k o .  K i l k a  o s ó b  o d ­
n i o s ł o  r a n y  m i ę a z y  i n n y m i  3  ż o ł n i e r z y .

i wm f l p j r i H m  
) PiM fJ «iii

M i  oiecKi n  Konstantynopol.
L O N D Y N ,  4 .  ( A W ) .  N a  p o s i e d z e ­

n i u  i z b y  g m i n  o ś w i a d c z y ł  L l o y d  George, 
ż c  m i m o  o s t r o ż n o ś c i  E n t e n t y  wojska, 
g r e c k i e  w  d a l s z y m  ciągu p o s t ę p u j ą  w 
k k i r u n k u  n a  K o n s t a n t y n o p o l .  L l o y d  Ge­
o r g e  z n z n a c z y ł  n a s t ę p n i e ,  ż e  w o b e c  n i e ­
o b l i c z a l n y c h  s k u t k ó w  o b s a d z e n i a  K o n ­
s t a n t y n o p o l a  p r z e z  G r e k ó w ,  r z ą d y  s p r z y ­
m i e r z o n e  z a r z ą d z i ł y  o d p o w i e d n i e  ś r o d k i  
w  c e l u  p o k r z y ż o w a n i a  w o j e n n y c h  p l a n ó w  
G r e c j i .  M i m o  t o  r o k o w a n i a  o  z a w a r c i e  
p o k o j u  m i e d z y  G r e c j ą  a  T u r c j ą  s ą  p r o ­
w a d z o n e  w  d a l s z y m  c i ą g u !

EfSa ra a tlia  ¡sa Poiscaiego.
P A R Y Ż ,  4 .  ( A . W . )  „ E c h o  d e  P a r i s “  

t e l e g r a f u j ą  z  M o g u n c j i :  - P o l i c j a  w  S a a r -  
b r u e c k e n  a r e s z t o w a ł a  w e  w t o r a k  w  n o c y
4  a g i t u t o r o w  p  l i t y c z n y c h ,  k t ó r z y  . m a j ą  
b y ó  w s p ó ł w i n n i  w  s p r z y s i ę ż e n i u  p r z e c i w  
P o i n c a r e i u u  i k t ó r y c h  n i e d a w n o  w y d a ­
l o n o  z  F r a n c j i  z.\ k n o w a n i a  r o w ^ l u c y j a e .  
P r ó c z  t e g o  u w i ę z i o n o  j e d n ą  k o b i e t ę ,  
k t ó r a  p r z e d  w y d a l e n i e m  z  F r a n c j i ,  z a ­
m i e s z k i w a ł a  w  M e t z u .  A g i t a t o r z y  c i  
p o z o s t a w a l i  w  s t  s u n k . c l T z  t a j n - v  o i g a -  
n b . a c j ą  n i e m i e c k ą  „ C o n s u l “ .  A r e s z t o ­
w a n i e  n a s t ą p i ł o  w s k u t e k  d e n u n c j a c j i  

j e d n e g o  z  c z ł o n k ó w  t e j  o r g a n i z a c j i .

Wiadomości telegraficzne.
( — )  W s k u t e k  z a p o t r z e b o w a n i a  M i ­

n i s t e r s t w a  W y z n a ń  R e l i g i j n y c h  i  O ś w i e ­
c e n i a  p u b l i c z n e g o ,  o k r ę g o w a  d y r e k c j a  
r o b ó t  p u b l i c z n y c h  r o z p o c z y n a  o p r a c o ­
w a n i e  s z e r e g u  p r o j e k t ó w  n a  g m a c h y  
s z k ó ł  ś r e d n i c h  i  z a w o d o w y c h ,  k t ó r y c h  
b u d o w a  m a  s i ę  r o z p o c z ą ć  w p r z y s z ł y m  
r o k u .

( — )  W s k u t e k  s p a d k u  m a r k i  n i e ­
m i e c k i e j  o l b r z y m i e  t r a n s p o r t y  n i e r o g a ­
c i z n y  w r a c a j ą  z  p o w r o t e m  d o  W a r s z a w y  
z  n a d  g r a n i c y  n i a m i e c k i e j

( — )  P o s e ł  p o l s k i  W  H e l s i n g f o r a i e  
d r .  M i c h a ł  S o k o l n i c k i  u s t ę p u j e  z  z a j m o ­
w a n e g o  s t a n o w i s k a .  J a k o  k a n d y d a t a  
n a  m i e j s c e  p .  S o k o l n i c k i e g o  w y m i e n i a j ą  
p  R o m a n a  K n o l l a ,  b y ł e g o  n a c z e l n i k a  
w y d z i a ł u  w s c h o d n i e g o  w  m i n i s t e r s t w i e  
s p r a w  z a g r a n i c z n y c h .

( — )  W ł a d z e  p o l s k i e ,  aresztowały 
w y b i t n e g o  u r z ę d n i k a  s o w i e c k i e g o  w 
P o l s c e ,  p r z y  k t ó r y m  znaleziono m a t e r -  

j a l y  i n i e z b i t e  d o w o d y  s z p i e g o s t w a  w o j ­
s k o w e g o .  S p r a w a  przybrała Bensacyjne 
r o z m i a r y  z  u w a g i  n a  wysoki# stanowis­
k o  d y p l o m a t y c z n e  aresztowanego, jak 
r ó w n i e ż  z e  w z g l ę d u  na ważność znale­
z i o n y c h  p r z y  n i m  dokumentów.

W  p r a  ‘  i .* s z w a j c a r s k i e j  p o j a w i a j ą  s i ę  
J t j f t  a i t y k u l y ,  p t i - i ą c o n a  P o l s c e ,  p i ó r a  
t y c h  d z l * n  . f o m y ,  k t ó r z y  n i e d a w n o  z w i - e -  
d s i i  f . ł ó w . - i e  mic$ta n a s z e j  r e p u b l i k i .  A r ­
t y k u ł y  t e  z a m i e s z c z o n e  z a r ó w n o  ę e  f r a n ­
c u s k i e j  j s k  i  n i e m i e c k i e j r a s i e S z w r j c ^ t j i ,  
ś w u d c . : i ,  i.i  m i ę d z y  d z i e n n i k a r z a m i  szwaj­
c a r s k i m i  m i e l i ś m y  b ą d ź  w y b i t n y c h  i s o l i ­
d n y c h  p r z y j a c i ó ł ,  b ą d ź  sumiennych publi­
cystów, kiórry zetknęli sią u nas z rze­
c z y w i s t o ś c i ą  i p o t r a f i l i  s i ę  wyzbyć złośli­
wych u p r z e d z e ń  szerronych przez propa­
gandę spiska w a .

P r z e d i w s z y s t k i e m ,  szwajcarska prasa 
franccska z a m i e ś c i ł a  szereg pięknych, 
g r u n t o w n y c h  i p r z y j a c i e l s k i c h  artykułów o 
Polsce. S ł  to mi»dsy innymi następujące 
dziennik»: „Journal de G£nrvc“, „Li Tri- 
bune de G im vę", d n i e j  „Gazette d c  Lau- 
sanue“ i i n n e .  Weźmy np. artykuł „La 
Tribune de Gsnev ", napisany przez red. 
Barde’a o z i e m  - i ńskiej, który w stresz­
czeniu brzmi mstęoująco:

„Poznań, Łódź, Warszaw*, Wilno — 
mówi między innymi redaktor „Trybuny" 
— miasta tak różne, a jednak tak zbliżone 
d j siebie. Niepodobna wątpić, kto was 
oplądał, że wysziyście z lednej całości. 
Różne obliczem, jesteście podobne ser­
cem. Kwestja, która dręczyła nieraz, jest 
dla mnie nzztrzygnięta“.

A d3lej:
„Ta Polska zwarta, jednolita, jest 

bardzo r zległym krajem, wielkim jak dwie 
trzecie Francji, przepełniona bogactwami 
naturalnemi, ¿dolna do „niebywałego roz­
woju roiniczegp, zamieszkana przed lud­
ność prccówitą, patrjotyczną, lecz poko­
jowo usposobiona, łagodną i gościnną.’ 
Naród ten b y ł  przedmiotem oszczerstw ze 
strony tych, w których interesie ’eżało 
szkodzenie mu. C a ł a  wszakże hisłorja po­
kazuje g  > n a m  w  takiem świetle, w ja­
kiem nam się przedstawił: szczęśliwym, źe

Korespondencje.
Z Żyrardowa.

1 W  d n i u  0  u b .  m .  w  Ż y r a r d o w i e  z o ­
s t a ł  z w o ł a n y  w i e c  p r z e z  E w .  L u d o w o -  
N a r o d o w y .  1\7 1 w i e c  p r z y b y ł o  z s ó r ą  t r z y ­
s t a  o s ó b .  P r z e m a w i a ł o  2  e n d e k ó w ,  k t ó r z y  
p r ó c z  p o c h w a ł  p o d  a d r e s e m  K o r f a n t e g o  
n i c  w i ę c e j  p o w i e d z i e ć  n i e u m i e l i .

N a s t ę p n i «  z t - . b r a ł  g ł o s  k o l .  C z y ż o w ­
s k i  e n p e r o w i e o ,  k t ó r y  w  t r e ś c i w y c h  s ł o ­
w a c h  o m ó w i ł  s t o s u n e k  Z w .  L u d o w o - N a ­
r o d o w e g o  d o  k l a s y  r o b o t n i c z e j  i  c h ł o p a  
m a ł o r o l n e g o .  L u d o w c y  s ł y s z ą c ,  ż e ,  t e n  
c a ł ą  t a j e m n i c e  o d k r y j e — w s z c z ę l i  a w a n ­
t u r ę ,  a  p o n i e w a ż  n i e  m i e l i  a r g u m e n t ó w  
n a  o d p a r c i e  z a r z u t ó w  p i e r w s z y  p r e l e g e n t  
u c i e k ł  b o j ą c  s * . w i d o c z n i e ,  a b y  p u b l i c z ­
n o ś ć  n i e  z a ż ą d a ł a  w y t ł o m a o z e n i a  s i ę  z  
j e g o  d o w o d z e ń  d e m a g o g i c z n y c h .

P o d c z a s  a w a n t u r y  z a u w a ż y ć  m o ż n a  
b y ł o  j a k  s i l n y  j e s t  Z w .  L u d o w o - N a r o d o ­
w y ,  ż e  p r ó c z  p a r u  p r z e w ó d c ó w  —  b y ł o  
j e s z c z e . . .  4  o s o b y .  R e s z t a  s t a n ę ł a  p o  
s t r o n i e  N a r o d o w e j  P a r t j i  R o b o t n i c z e j .  
L u d o w c y  d o s t a l i  n a u c z k ę ;  m o L e  s i ę  p o ­
p r a w i ą  i z a c z n ą  m ó w i ć  l u d z i o m  p r a w d ę ,  
l u b  t e ż  s k r y j ą  s i ę  i  u i e  b ę d ą  b a ł a m u c i ć  
r o b o t n i k a .  E n p e r o w i e c .

zatosw przansflj iclćkLn-
nlEzym tu GiarsziiBia.

J a k  j u ż  d o n o s i l i ś m y  I n s p e k t o r  P r a -  
p .  W o j t k i e w i c z  z o s t Ł ł  z a w e z w a n y  d o  
W a r s z a w y  j a k o  r z e c z o z n a w c a ,  w  s p r a ­
w i e  z a t a r g u  c z ę ś c i o w e g o  w  p r z e m y ś l a  
w ł ó k i e n n i c z y m .  W  M i n i s t e r s t w i e  P r a c y  
o d b y ł a  s i ę  k o n f e r e n c j a ,  n a  k t ó r e j  o m a ­
w i a n o  ż ą d a n i a  r o b o t n i k ó w ,  o r a z  t w i e r ­
d z e n i e  i c h  j a k o b y  p ł a c e  a k o r d o w e  w  
t a m t e j s z y m  p r z e m y ś l e  % ł y  m y l n i e  
u s t a l o n e .

P o  n a r a d z i e  i n s p e k t o r  P r a c y  w r a z  
z  r a d c ą  m i n i s t e r j a l n y m  p .  B i e s i e k i e r -  
s k i m  u d a l i  s i ę  d o  d y r e k c j i  f a b r y k i  
„ W o j a “ ,  g d z i e  p r z e d s t a w i o n o  l i s t ę  p ł a ­

c y .  P r z e k o n a n o  s i ę ,  i ż  p ł a c e  w y n o s z ą  
t y l e  i l e  u s t a l o n o  d l a  p r z e m y s ł u  w ł ó k i e n ­
n i c z e g o  w  W a r s z a w i e  o  8  p r o c .  w i ę k s z e  
n i ż  w  Ł o d z i .

C o  z a ś  d o  ż ą d a ń  r o b o t n i k ó w ,  a b y  
p o d w y ż s z y ć  n i e k t ó r e  s t a w k i  z a s a d n i c z e , ’ 
t o  w e d ł u g  o ś w i a d c z e n i a  p .  W o j t k i e w i ­
c z a  s p r a w ę  t ę  m o ż e  z a d e c y d o w a ć  j e d y ­
n i e  z w .  p r z e m y s ł u  w ł ó k i e n n i c z e g o  w  
P a ń s t w i e  P o l s k i e m ,  c e n t r a l a  w  Ł o d z i .

Zatarg z o s t a ł  w  t e n  s p o s ó b  z a ż e g ­
nany. b i p

í y ’ e ,  u m i a r k o w a n y m  w  p o w o d z e n i u ,  n i e  
p o ż ą d a j ą c y m  n i c z y j e j  ś m i e r c i ,  z a z d r o s n y  
t y  I i ;  o  o  s w o j a  g o d w o ś t  i  n i e p o d l e g ł o ś ć “ .

A l b o  w e ź m y  t a k i  s a m  n r t y k u ł  r e d .  
M n r : t a  z  „ G u e t t e  d e  L a u s a n n e “ ,  k t ó r y  
t a k  p i s z e  o  M a ł o p o l s e e  W s c h o d n i e j :

„ L w ó w  p r z e c h o d z i ł  kolejno z r ą k  ro­
s y j s k i c h  d o  a u s t r i a c k i c h ,  wspomaganych 
p r z e z  N i e m c ó w .  Następnie, w czasie za­
walenia s i ę  państwa suslrjacko -  węgier­
skiego, Austrja usiłowała urstowcć cokol­
wiek z r o z b i c i a ,  rzucając na Polaków z 
Galicji Ukraińców, dowodzonych przez 
Austrjakow i Prusaków. Rusinl z Galicji 
Wschodniej dali się pociągnąć obietnicami 
ukraińskieml. Brali oni znaczny udział 
w powstaniu przeciw Polsce. Rok 1919 był 
rokiem najkrytycznlejszym dla Polaków ze 
Lwowa. Opowiadają oni z wzruszającą 
prostotą o dokonanych wówczas czynach 
bohaterstwa. Dzieci ze szkół okazywały 
odwaga, godną najszlachetniejszych przy­
kładów starożytności.

Granica obecna Polaki zlewa się z 
granicą Galicji, wrogowie jednak Polski 
nie krępują się, oświadczając, że nie jest 
to granica definitywna. A jednak, jakże 
wielki popełnionoby błąd, gdyby wyrwano 
Galicję rządowi i promieniowaniu War­
szawy". A dalej:

„Polska zagrożona przez germanizm 
i slawizm, powinna być zabezpieczona 
przeciw niechęci jej wrogów. Nie rozu­
mieją dostatecznie w Europie, te  Polska 
jest na Wschodzie wałem przeciw anarchji 
wschodniej, Polska, trseba to wciąft po­
wtarzać, jest twierdzą genjuszu i cywiliza­
cji zachodniej przeciw bezładowi wsckód- 
niemu“.

Otóż t.' kie są wrażenia i poglądy 
dziennikarzy szwajcarskich z ich wyciecz­
ki do nas. Poglądy te skutecznie przeciw­
stawiają s ę  zaciekłe) propagandzie na­
szych wrogów.

Z życia Polaków w A m e ry c e .
W  ro!:u 1 9 2 1  w S t a n a c h  Z j e d n o c z o ­

n y c h  b y ł o  z  r a  I z o w a n y c b  k o l o D j i  pol- 
s i c h  1 . 1 1 5 ,  i « r a f  i  7 6 ? ,  s z k d ł  p a r a T a l n y c h  
5 1 1 .  w y c n b ć i ę ć w  2  1 1  o , ¿ s ) 5 ,  1 , 0 8 1 ,
t o w a r ; y - t w  p o l b k  c a  6 , 7 4 0 ,  n a u c z y c i e l e k  
3 , 6 5 8 ,  d z i e c i  w  e z l i o ł i c u  p a r c j a l n y c h  
2 1 2 , 7 1 1 ,  d z i e c i  w  s z k o ł a c h  p u b l i c z n y c h  
1 1 0 , 1 1 8 .  o b y w a t e l i  a m e r y k a ń s k i c h  3 G 0 . 0 G 3  

o b y A . i t  li  r o J L s k i c h  4 7 0 , 7 1 4 ,  w ł a ś c i c i e l i  
r . j - d m  ś ; i ' 1 C O , 0 8 3 ,  '  ł d ś c .  f i r m  2 0 , 2 6 8 ,  
i  r. t e r e s .  d r o : ¡ i .  I M  8 9 ,  w a r l o é ó  n i s r u f c ' . i c -  
m o ¿ c i , 4 l7 l , 4 S 0 , 0 0 0  d o í ,  w ^ t o ś ć  z a b u d o ­
w a ń  p s r a f j a l ü y c h  6 7 , 0 7 2 , 0 0 3  d o l .

Z y c i e  U o l c  n j i  n a s z y c h  w  A m e r y c e  
P ó ł n o c n e j ,  d o s z e d ł s z y  w l a t a c h  w o j r y  d o  
p u n k t y  k u l m i n a c y j n e g o ,  c o f a  s^ę  o b e c n i e  
i k u r c  y .  Zgó;ą ć w i e r ć  m i l j o n a  t y c h ,  c o  
s t a n ó w . l i  r d z e ń  t : g o  ż y c i a ,  n a j w i ę c e j  n c -  
r v ¿ o w o  - n ś w i c d o m i o n y t b ,  p r a c u j e  j u ż  na 
z i e m i a c h  p o l s k i c h .  W  n a j b l i ż s z y c h  l a t a r h  
wróci d o  k r a j u  o j c z y s t e g o  d w a  r a z y  t y l e ,  
a  p o z o s t a n ą  t y l k o  c i ,  k t ó r z y  b e z  b ó l u  
w y r z e k n ą  s i ę  Polski i o b y w a t e l s t w a  p o l ­
s k i e g o .

P o l a c y  z Ameryki, nie licząc l e g o ,  
co w latach wojny dali na ratowanie b r a ­
ci iwych 2 nędzy, spowodowanej wojną i 
na arinjęi polską, złożyli conajmniej 5 0 0  
miljocó<7¿dolarcw na wykup ziemi z rąk 
niemieckich i na podżwigni^cie rodzimego 
przemysłu i handlu.

Skarb w klasztorze 
Świętokrzyskim?

(  Od w lasncyo koresponden i a )

Od kilku tygodni, po Kielcach“ po­
częły krążyć pogłoski, it  w starożytnym 
klasztorze benedyktyńskim w górach Świę­
tokrzyskich czynione są poszukiwania 
wielkiego skarbu, zamurowanego w koś­
ciele opactwa przez zskonników w 1864 
roku.

Roboty około wykrycia owego skar­
bu prowadził O. Dąbrowski wespół z gro­
nem zamieszkałych u niego tajemniczych 
osób. Wskazówek udzielał pewien reps- 
trjant, który jakoby o skarbie dowiedział 
się od powstańca na Syberji. Powstaniec 
ów, dziś już starzec, aslefcał kiedyś do 
spisku, majacego za zadanie ukrycie przed 
Moskalami skarbu, wynoszącego kilka pu­
dów w iłocie. Pod przewodnictwem owego 
repatrjanta wszczęto poszukiwania w koś­
ciele i opactwie, obiecując czwaitą część 
skerbn oddać na kościół.

Wiercono w aurach kościelnych, od­

rywano posadzkę, rewidowano grobowe!
w  p o d z i e m i a c h .

Z a n i e p o k a j o n a  o p i a j r s  p a b ’ i c z n s , . i *
o w e  p o s z u k i  w a n i a  m i t y c z n e g o  s k a r b u  mó­
g ł z r u j n p w s ć  s t s r o i y t n e  z a b y t k i  o p s c t w l  
i  p i ę k n ą  l e g o  ś w i ą t y n i ę ,  z a p r o t e i t o ' ? » *  
p r z e c i w  t e m u  w a n d a l i z m o w i .

Dano znsć policji, a przybyły M 
miejsce nadkomisarz p. Głllas stwierd» 
rzeczywiście pewne uszkodzenia rauró* 
i posadzki. \

Wstrzymano natychmiast tę niepo­
wołaną pracę, a do klasztoru śwIęto!:izys* 
kiego udał się w tych dniach p. Rernef» 
nacz. wydz. kultury i sztuki przy woje* 
wództwie kieleckiem.

Jeżeli pogłoski o zakopanym skar­
bie mają jaKieś realne podstawy, to po* 
szukiwania trwać będą dalej, ale .już p°° 
właściwym kierunkiem, aby starożytne*»' 
bytki klasztorne nie poniosły szkody.

Z  o s t a t n i e j  c h w i l i .

Pożar.
Dziś o godzinie 2-ej nad ran»® 

wybuchł pożar w fabryce Rosenbla*19 
przy ul. Karola. Do pożaru w yjechały  
w s/ystk ie  oddziały straży ogniowej.

Godz. 3 rano — pożar trwa.

Cefiala .Gieldj M M  w toJil.
Łódź, 4.8.1922 r.

W płaceniu ź(jdnnlu
Dolary St. Z. gotówka 6450.— 6485

a „ Czeki 6460.— 6495.“"
Franki belg. czeki 494.-— 4
Franki fr. gotówka 624.— 527."

„ „ czeki 520.— 529-
Fr. szwajcarskie czeki — —
F. angielskie czeki 28700 2882*
Korony eustr. ,, 11.75 12>^
Korony czeskie czeki 162.— jC4\^
Marki n i e m .  gotówka 9  25 $ J 
Marki niem. czeki 8 85
5 proc. Listy Zastawne

m. Łodzi —.— 1®̂ *
•4 i pół pr. Listy Zastawne

m .  Ł o d z i  — ■.—  1 8 5 . ^
6 proc. Obligacje Łodzi —. — 
Miljonówki —.— 16 O-"-

S j t ó a u i a & i i K . i
, jJ ,  d o k o ł a “ «

W  d n i u  5  s i e r p n i a  r .  b .  o d b < i '  
d z i e  s i < i  Z A B A W A  T A N E C Z N A  S t o * -  
G i m n .  „ S o k ó ł “  p r z y  u l .  N a w r o t  2 3
o  g o d z .  8 - e j  w i e c z . ,  n a  k t ó r ą  z a y r a '  
s z u m y  w s z y s t k i c h  c z ł o n k ó w .

W e j ś c i e  d l a  c z ł o n k ó w  i  w p 1’ 0 '  
w a d z o n y c h  g o ś c i .

K O M J T E T .  j

Tow. Sp. Chór. Sw. Ce:ylji przy - 
ci3fa Sw. Anny w Łodzi.

U r z ą d z a  w  n i e d z i e l ę  t .  j.
6  b .  m .  o  g o d z .  2  p o  p o ł . ,  w  o g r ° '  
d z i e  p .  M e i s s n e r a  p r z y  u ) .  N a p i o r -  

k o w s k i e g o  1 3 3 ,  ZABAWĘ OGRO' 
DOWĄ z u r o z m a i c o n y m  p r o g r a n i e i W >  
na k t ó r ą  zaprasza swych członków 
i zaproszonych gości

ZARZĄD.
U W A G A !  W  r a z i e  n i e p o g o d y  z s b * "  

w a  o d b ę d z i e  s i ę  d n i a  1 3  b .  lJ1'

P o s i e d z e n i e  Z a r z ą d u  W o j ® '  
w ó t l z k . e g o  w  i - o d a i '

W  d n .  1 3  b .  m .  t j .  w  n i e d z i e l  ® 
g o d z .  1 1  r a n o  p u n k t u a l n i e ,  w l o k a l u  K ® '  
d a k c j i  „ P r a c a “  P r z e j a z d  8  I l - p i ę t r o ,  w*  
b ę d z i e  s i ę  p o s i e d z e n i e  Z a r z ą d u  
w ó d z k i e g o  N P R .  w r a z  z  p o s ł a m i  W o . r  
w ó d z t w a  Ł ó d z k i e g o ,  d e l e g a t a m i  O k r ę g 0 
N P R . ,  k t ó r e  n i e  m a j ą  r e p r e z e n t a n t ó w  
Z a r z ą d z i e  w o j e w ó d z k i m ,  d e l e g a t a m i  ™  
l i c z n i e j s z y c h ' P o l s k i c h  Z w i ą z k ó w  Z a * ” , 
d o w y c h  o r a z  d z i a ł a c z a m i  s p ó ł d z i e l c z y 111̂  
N a  p o r z ą d k u  d z i e n n y m :  s p r a w y  v ? y lJ?o ,  
c z e  o r a z  u t w o r z e n i e  W o j e w ó d z k i e g o  ^  
m i t e t u  W y b o r c z e g o  N a r o d o w e j  P s f  
R o b o t n i c z e j .

Z e  w z g l ę d u  n a  w i e l k ą  w a g ę  s p  u 
n a  p o r z ą d k u  d z i e n n y m  p o s t a w i o w  
o b e c n o ś ć  w s z y s t k i c h  w y ż e j  w y m i e n  ­
n y c h  k o l e g ó w  j e s t  n a k a z e m  o r g a n i z a C J J

P r e z y d j u m  Z a r z ą d u  W o j e w ó d z ^ ’ ^  
N P R .  w  Ł o d z i .
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N a  o d b y t y m  w  t y c h  d n i a c h  
.  w i e l k i m  K o n g r e s i e  N a r ó d  w e j  P a r ­

t i i  R o b o t n i c z e j  n a  W o j e w ó d z t w o  
r  . S l ^ ń l i i e  —  p r e f c e s  K l u b u  P o s e l s k i e  

g o  N a r o d o w e j  P a r t j i  R o b o t n i c z e j  
k o l .  i n } ; .  C h ą d z y ń s k i  w y g ł o s i ł  j r z e -  

m ó w i e i i e  o  K l u b i e  P o s e l s k i m  ’ i  j e -  
|  g o .  p r a c a c h ,  o g r a n i c z a j ą c  s i ę ,  n a t u ­

r a l n i e ,  t y l k o  d o  n a j w a ż n i e j s z y c h  
t n c m e n t ó w  z  3 i p ó ł  l e t n i e j  d z i a ­
ł a l n o ś c i  p a r l a m e n t a r n e j  K l u b u .

Z e  s p r a w o z d a n i a  k o l .  p r p z e s a  
. p o d a j e m y  p o n i ż e j  n a j w a ż n i e j s z e  

wyjątki:

§ t n n  p o b e ł n i c z y  w  P o l s c e .

R o b o t n i c y  w  P o l s r o  s t a n o w i ą  w a r *  
f ‘ "<3 m n i e j  l i c z n ą  o d  w a r s t w y  r o l n i c z e j ,  
® t ó r a  l i c z y  7 0  p r o c .  i k t ó r e j  p r z e c i w s t a ­
w i a j ą  s i ę  z a l e d w i e  8 0  p r o c .  l u d u  r o b o -  
? Z e g o  z  o k r ę g ó w  p r z e m y s ł o w y c h ,  m i a s t  
• M .  G ó r n y  Ś l ą i r k  w z m a c n i a  w  P o l i c e  
k l a s ę  r o b o t n i c z ą  i  s i l ę  p r z e m y s ł o w a ,  
" o s l o  w i e  r o b o t n i c y  s ą  w e  w s z e l k i c h  
' ' y p a d k a c h  w  m n i e j s z o ś c i ,  a  n a w e t ,  g d y -  
b y i i i T i y  d o l i c z y l i  i  p o s ł ó w  z  c h a d e c j i ,  M -  
c* b a  i c h  w y n o s i  7 9  n a  o g ó l n e  4 3 2  p o -  
e *<j w ,  l i c z b y ,  k t ó r e  n a m  d u ł o  w y t ł o m a -  
c?a .  H y l i ś m y  n i e r a z  s k a z a n i  n a  p o m  c  
w ł o ś c i a n  A  l e ż e l i  c i  w ' e  w s z y s t k i c h  i n ­
n y c h  w y p a d k a c h  p o s z l i  r a z e m  z  p r a w i -  
%  w t e n c z a s  m y ś m y  p r z e g r a l i .  K i e r o ­
w a l i ś m y  s i« }  w  n a s z e j  r o b o c i e  s e j m o w e j  
^ s a d a m i .

N a c z e l n ą  z a s a d ą  n a s z ą  b y ł o :  z a j ą ć  
8 |ę w s z y s t k i e m i  t e m i  s p r a w  a r a 1,  k t ó r o  
P a ń s t w o  p o l s k i e  w z m a c n i a j ą ,  i k t ó r e  z  
“ o l s k i  c z y n i ą  k r a j  d e m o k r a t y c z n y ,  k r a j  
N o w o c z e s n y .  Z w a l c z a l i ś m y  w s z y s t k o  i  
^ s z y i - t k i c b ,  k t ó r z y  p r z e c i w p r a o o w a l i  
' d e o m  d e m o k r a t y c z n y m ,  c b c ą o  w z m a c ­
n i a ć  i  r o z s z e r z a ć  p r z y w i l e j e  s t a n ó w  b o ­
g a t y c h  i  k a p i t a l i s t y c z n y c h .

B y l i ś m y  p r z e k o n a n i ,  ż e  P a ń s t w o  
° p n r t •> b y ć  m u s i  n a  n i e w z r u s z o n y c h  z a ­
j a d a c h  s p r a w i e d l i w o ś c i ,  k t ó r e  p r z y s ł u ż ą  
Rię s p r a w i e  s p o ł e c z n e j  i r ó w n o ś c i  o b y  
W a t * i h k i e j .  S t a ł y  n a m '  p r z e d  o c z y m a  
b ł ę d y  s t a r e j  P o l s k i .  K i e r u j e m y  e i ę  z a -  
8& d r ; ,  ż e  m u s i m y  t e  b ł ę d y  u s u n ą ć  i ż o  
B i u s i m y  b r o n i ć  p r a w  i n a j m n i e j s z e g o  o -  
b y w a t e l a  w  P o l s c o ,  a b y  j e g o  z a d o w o l i ć .  
T y l k o ,  g d y  o b y w a t e l  c z u j o  s i ę  d o b r z e  
w s w o i m  k r a j u , - t y l k o  w t e n c z a s  j e s t  n a j ­
l e p s z ą  p o d p o r ą  g m a c h u  p a ń s t w o w e g o .

R e f o r m y .

U s t a w y  s o c j a l n e  b y ł y  r o ż n ó r o d n 6 
W e  w s z y s t k i c h  b .  z a b o r a c h .  P o d  z a b o "  
r e m  p r u s k i m  u s t a w y  s o c j a l n o  b y ł y  j e d ­
n e  z  n a j l e p s z y c h  w  E u r o p i e ,  z a ś  p o t l  
z a b o r e m  a u s t r j a c k i m  i s t n i a ł a  t y l k o  l i ­
c h a  K a s a  C h o r y c h ,  i  u b e z p i e c z e n i e  o d  
W y p a d k ó w .  Z a ś '  w  K o n g r e s ó w c e  n i e  
b y ł o  ż a d n e g o  u s t a w o d a w s t w a  s o c j a l n e  
g o  i  p o d  t y m  w z g l ę d e m  K o n g r e  ó w k a  
r ó w n a ł a  s i ę  d z i k i e j  p u s z c z y ,  g d z i e  r o ­
b o t n i k  b y ł  z a l e ż n y  o d  ż a n d a r m a  i k a ­
p i t a l i s t y .

T a k i  s t a n  s o c j a l n y  b y ł  d l a  r o b o t ­
n i k a  n i e s z c z ę ś l i w y  i m u s i e l i ś m y  s i q  
s t a r a ć ,  a b y  j a k i e ś  s o c j a l n o  u s t a w o d a w ­
s t w o  s t w o r z y ć .  P r z e p r o w a d z i l i ś m y  z a ­
t e m  n a  c a ł ą  P o l s k ę  p r a w o  o  8  g o d z .  
d n i u  p r a c y ,  k t ó r e g o  n i k t  n i e  ś m i e  n a ­
r u s z y ć ,  b o  k t o  ł a m i e  p r a w a ,  s t a w i a  s i ę  
p r z  c i w  p r a w  u  i  p o r z ą d k o w i  w  P a ń s t w i e .  
A ż e b y  p r z e p r o w a d z i ć  t e  p r a w a ,  w y d e ­
l e g o w a l i ś m y  z  n a s z e g o  K l u b u  d o  r z ą d u  
S K u l s k i e g o  p o s ł a  P e p ł o w s f e i e g o  j a k o  m i ­
n i s t r a  p r a c y ,  i  d z i ę k i  t e j n u ,  p r a w o  t o  
d z i s i a j  i s t n i e j e .

R z ą d  S k u l s k i e g o  o p i e r a ł  s i ę  t y l k o  
H a  s t r o n n i c t w a c h  w ł o ś c i a ń s k i c h  i N P R  
w o p o z y c j i  do s o c j a l i s t ó w ,  c h a d e k ó w ,  
W y z w o l e n i a  i t d .  R z ą d  t e n ,  k t ó r y  s z e d ł  
d r o g ą  ś r o d k o w ą ,  d a ł  n a m  g w a r a n c j ę  
p r z e p r o w a d z e n i a  n a s z e g o  żądania o 8  g ,  
c z a s : e  p r a c y .  D r u g ą  u s t a w ę  socjalną 

p r z e p r o w a d z i l i ś m y  n a  w y p a d e k  c h o ­
r o b y  p r z e z  s t w o r z e n i e  K a s  C h o r y c h ,  

' k t ó r a  to- u s t a w a  j e s t  l e p s z ą  od n i e i n i e c -  
k . e j .  W n i o s e k  t e j  u s t a w y  z p o r ę k i  K l u ­
b u  w n i ó s ł  p o s e ł  W a s z k i e w i c z  z L o d z i  i 
d z i ę k i  m i n ,  p .  P e p ł o w s k i e m u  r i i o g l i ś m y  
g o  p r z e p r o w a d z i ć .

D a l e j  w n i e ś l i ś m y ,  u s t n w ę  o inspek­
t o r k a c h  p r a c y  p r z e m y ś l e  i w rolnict- 
' '  i ■ , g d z  e  p r a w a  s o c j a l n e  d a w n i e j  w y- 
* u i j y \ \ a i i £  były p r z e z  k a p i t a l i s t ó w .  Przy 
* e m  u w z g l ę d n i a l i ś m y  s m u t n e  p o ł o ż e n i e  
l ^ b o t u i k u  r o i u e g o  i s t w i e r d z i ć  muszę, 

c o  d o  o c h r o n y  pracy w rolnictwie 
l s k a  k r o c z y  n a  c z e l e  wszystkich  

P a ń s t w  w  E u r o p i e .  U s t a w a  ta p r z e w i ­
e j e  k o m i s j e  rozjemcze, k t ó r e  d o t ą d  
“•rdiił »prawnie funkcjonują, gdyżprzoz

t o '  u n i k n ę l i ś m y  w i ę k s z y c h  s t r a j k ó w .  
U s t a w a  m ó w i ,  ż e  t a m ,  g d z i e  n i e m a  » w i ­
d o k ó w  u m o w y , ’  w k r a c z a  k o m i s j a  r  z j e m -  
c z a ,  k t ó r e j  w y r o k i  s ą  o b o w i ą z u j ą c e .  U -  
c h y l e n i e  s i ę  o d  w y k o n a n i a  w y r o k ó w  
p o c i ą g a  z a  s u b ą  w y s o k i e  k a r y .  T a  w s z y ­
s t k o  u d a ł o  n a m  s i ę  p r z e p r o w a d z i ć  w  
d z i e d z i n i e  s o c j a l n e j ?

D a l e j  n a d m i e n i ć  i r u s z ę  u r l o p  p ł a t  
n y  d l a  r o b o t n i k ó w  o d  8  —  1 4  d n i ,  z a l e ż ­
n y  o d  p r z y n a j m n i e j  j e d n e g o  r o k u  p r a c y  
w  t e m  s a m e m  p r z e d s i ę b i o r s t w i e .  U s t a ­
w a  t a  z o s t a ł a  w  t y m  r o k u  u c h w a l o n a .  
S t r o n a  p r  w i c ; w a  w s t a w i ł a  p o p r a w k ę ,  
a b y  z m i e n i ^  4 6  g o d z i n n y  t y d z i e ń  n a  4 8  
g o d z i n n y ,  a b y  z - i  ś ć  ś w i ę t a  k a t o l i c k i e ,  
w s p ó l n i * *  z  t - m  z j e d n o c z e n i e m  c h r z e ś c i -  

j b ń s k i t m ,  k t ó r e  d z i s i a j  n a  G .  S i ą s k u  
p r z e c i w  N i  R  z a k ł a d a j ą .

T e  s u k c e s y  w  S e j m i e  o  p r z e w a d z e  
w ł o ś c i a ń s k i e j  i - ą  b a r d z o  z n a c z ;  e .  J e -  
ż e l i ś m y  j e  z d  b y l i ,  z a w d z i ę c z a m y  t o  
p r a c y  n a s z y c h  p o g ł ó w  p o  p i e r w s z y c h  
b i t a c h  w o l n o ś c i  i  1 9  i 2 0  r o k u ,  k t ó r y c h  
m o m e n t y  m y ś m y  z r o z u m i e l i .  D z i s i a j  
w i d z i m y ,  ż e  j u ż  i d ą  z a m a c h y  w  P o l s c e  
n a  8  g o d z .  c z a s  p r a c y ,  k t ó r y  z o s t a ł  w  
h a n d l u  n a  1 0  g o d z i n  p r z e d ł u ż o n y ,  c o  
o z n a c z a  p i e r w s z y  w y ł o m  w  t y m  p r a w i e  
i d o  k t ó r e g o  t o  u c h y b i e n i a  p r z y c z y n i ł a  
s i ę  i c h a d e c j a .  P r z y s z ł y  Ś e j m  m u s ;  
z d o b y ć  u b e z p i e c z e n i e  u r a z o w e ,  i n w a l i d z ­
k i e  i  u b e z p i e c z e n i e  n a  w y p a d e k  b e z r o ­
b o c i a .  K o n i e c z n e j  p o t r z e b y  t e g o  d o w o ­
d z i  f a k t ,  ź e  b e z r o b o c i e  j o s t  o b j a w e m  
o g ó l n y m  p o w o j o n n y m  w e  w s z y s t k i c h  
k r a j a c h ,  a .  t a k ż e  i w  P o l s c e ,  g d z i e  n a  
w i  s n ę  t e g o  r o k u  m i e l i ś m y  2 3 0 , 0 0 9  b o ' . -  
r o b o t n y o h i  D l a t e g o ,  b y  r o b o t n i k  w  
P o l s c e  n i e  w i s i a ł  w  p o w i e l r z u  i b y ł  n a ­
r a ż o n y  n a  g ł ó d  i  n ę d z ę ,  m u s i  b y ć  u b e z ­
p i e c z o n y  n a  w y p a d e k  b e z r o b o c i a .

S e j m .
S e j m  e u w e r o n n y  m i a ł  w  p i e r w s z e j  

l i n j i  u c h w a l i ć  K o n s t y t u c j ę ,  t o  z n a c z y ,  
t ę  n a s a d ę ,  z  k t ó r e j  w s z y s t k i e  i n n e  p r a ­
w a  m a j ą  w y c h o d z i ć .  W a l k a  o  K o n s t y ­
t u c j ę  t r w a ł a  2  l a t a ,  t r w a ł a  w i ę c  d o s y ć  
d ł u g o ,  c o  j e s t  z r o z u m i a ł e m ,  j e ż e l i  s i ę  
z u u ż y ,  ż e  K o n s t y t u c j a  o b o w i ą z y w a ć  m a  
n a  d i u g i  p r z e c i ą g  c z a - u .  W a l c z y l i ś m y  
p r  y  t e m  o  K o n s t y t u c j ę  d e m o k r a t y c z n ą  
d ł u g o  i u p o r c z y w i e ,  i  s t ą d  n a s t ą p i ł  r o z ­
ł a m  w  S e j m i e ,  k t ó r y  r o z d z i e l i ł  s i ę  n a  
l e w i c ę  i p r a w i c ę .  P r a w i c a  c h c i a ł a  s o ­
b i e  z a g w a r a n t o w a ć  p r z y w i l e j e  i  p r a w a .  
Z a d a n i e m  n a s z e m  i l e w i c y  z a ś  b y ł o ,  u -  
s t a n o w i ć  t a k ą  K o n s t y t u c j ę ,  k t ó r a b y  u -  
z n a w a ł a  w  c a ł e j  p e ł n i  p r a w a  r o b o t n i c z e  
w  P o l s c e .

P r a w i c a  c h c i a ł a  n a d a ć  P o l s c e  S e ­
n a t ,  n i e  p o c h o d z ą c y  z  w y b o r ó w  o g ó l ­
n y c h ,  a  p o s i a d a j ą c y  d a l e k o  i d ą c e  p r ; i -  
w a .  T a k i  S e n a t  b y ł b y  w  s t a n i o ,  n a  
k a ż d ą  u s t a w ę  d e m o k r a t y c z n ą  S s j m u ,  
k t ó r . a b y  m u  n i e  d o p L a ł a ,  a  w i ę c  i  u -  
s t a w y  s o c j a l n e ,  z a ł o ż y ć  s w o j e  „ w e t o “ .  
S e n a t  t a k i  t r z e b a  b y ł o  a l b o  o b a l i ć ,  a l b o  

r z y n a j m r i i e j  z r o b i ć  d l a  l u d u  n i e s z k o d -  
i v v y m .

N a s z  K l u b  s t a ł  n a  s t a n o w i s k u ,  ż e  
j a w n e  t e  w y b o r y  m u s z ą  s i ę  o w b y ć  t a l r ,  
j a k  d o  S e j m u  i ż e  w s z y s c y  w y b o r c y  o d  
r o k u  2 l  m a j ą  p r a w o  d o  g ł o s o w a n i a .  
D z i ę k i  N i e m c o m  i  p r a w i o y  w n i o s e k  
n a s z  o d r z u c o n o  i u p r a w n i e n i  d o  w y b o ­
r ó w  d o  S e n a t u  s ą  w y b o r c y ,  l i c z ą c y *  l a t  
3 0 .  U d a ł o  n a m  s i ę  o g r a n i c z y ć  b a r d z o  
z n a c z n i e  k o m p e t e n c j e  t e g o  S e n a t u ,  b o  
j e ż e l i  c h c i a ł b y  s i ę  p r z e c i w s t a w i ć  S e j m o ­
w i ,  t o  p o t r z e b a  m u  j e d n ą  d w u d z i e s t k ę  
p o n a d  p o ł o w ę .  T a  u s t a w a  S e j m u  s t a j e  
s i ę  p r a w e m ,  d z i ę k i  e n e r g i c z n e m u  w y ­
s t ę p o w a n i u  l e w i c y .  G d y b y ,  p r o j e k t  u -  
s t a w y  D u b a n o w i c z a  ( C h r z ę ś ć .  S t r .  L u d ) ,  
p r z e d s t a w i c i e l a  p r a w i c y ,  b y ł  p r z e s z e d ł ,  
w  t e n c z a s  o z n a c z a ł o b y  t o  z a s a d n i c z y  r y s  
K o n s t y t u c j i .

K l u b  N P R  p r z e z  k o l e g ę  D  r a  P i c h -  
n ę  s t a w i ł  w n i o s e k  o  z a p r o w a d z e n i e  i z b  
p r a c y ,  k t ó r e  m i a ł y  s i ę  s k ł a d a ć  z  p r z e d ­
s t a w i c i e l i  r o b o t n i k ó w ,  w y b r a n y c h  p o w -  
s z e c h n e m i  w y b o r a m i .  C h a f a k t e r  i z b y  
p r a c y  b y ł  u g r u n t o w a n y  w  t e m  z a d a n i u ,  
ż e  k a ż d e  p r a w o ,  t y c z ą c e  s i ę  r o b o t n i k ó w  
m i a ł o  z n a l e ź ć  n a j p i e r w '  p l e n i p o t e n c j ę  i z b  
p r a c y ,  a  p e t e m  d o p i e r o  m i a ł o  b y ó  
p r z e d s t a w i o n e  w  S e j m i e .  I z b y  p r a c y  
m i a ł y  t e d y  c h a r a k t e r  o p i n j o d a w c z y .  
W i « ? k s a e ś ć  S e j m u  w n i o s e k  t e n  o d r z u c i ­
ł a ,  g ł ó w n i e  z a  p o m o c ą  g ł o s ó w  C h r z ę ś ć .  
D e m o k r a c j i ,  k t ó r a  o a ł k o w i c i e  głosowała 
p r z e c i w .

r,

P r a s a  w ł o s k a  o d  p e w n e g o  c z a s u  z  j -  
m u i e  s i ę  n i e r ,- z a r w a n i e  o s t s t n i e m  f i n a « -  
s o w e m  s p r a w o z d a n i e m  w ł o s k i e g o  m i n i s ' r a  
s k a r b u  d e  P e a n e ,  k t ó r e  b y ł o .  . b r  ^ ■ r  ; ~ 
n ^ r o w e .  W  s p r a w o z d a n i u  t e m  t ł ó  c 
s t a ł y  s p a d e k  w ł o s k i c h  I t r ó w ,  d i  t .  ; -. y  • 
o d  k w i e t n i a  r .  b .  P a n  d e  P e s n o  w s k a u . ł ,  
ź e  t e n  s p a d e k  l i r a  s t o i  w  ś c i s ł y m  z w i ą z k u  
z  o g ó l n ą  d e p r e c j a c j ą  e u r o p e j s k i c h  w a l u t  
z a  g r a n i c ą  w  s t o s u n k u  d o  d o l a r a .  P o z a  
t e m  n i e  p o d a ł  w ł o s k i  m i n i s t e r  t a d n y c h  
k o n k r e t n y c h  p r z y c z y n  t e g o  s p a d k u ,  i y l  ,<o 
w s p o m n i a ł  o  s p e k u l a c j i ,  k t ó r a  t a k  j a k  w  
i n n y c h  k r a j a c h  r u j n u j e  w ł o s k ą  w a l u t ę ,  w y ­
k u p u j ą c  f u n t y  i  d o l a r y  w e  W ł o s z e c h .  Z i e -  
s z t ą  i  f u n t y  i  d o l a r y  s ą  p o s z u k i w a n e  w e  
W ł o s z e c h  d l a t e g o ,  p o n i e w a ż  t r z e b a  n i e m i  
p ł a c i ć  p r o c e n t a  o d  d ł u g ó w  w o j e n n y c h  o r a z  
z b o ż e ,  m ą k ę  i  b a w e ł n ę .

Handlowy b i l a n s  włoski za r. 1921 
w y k a z u j e  niedobór 1 0 , 6 0 0  miljardów lirów 
( w  r o k u  1 9 2 0  w y n o s i ł  1 5  m i l j a r d ó w ) .  R u c h  
obcych we Włoszech stę wzmaga, bilans 
płatniczy s i ę  poprawia. D i i . cyt budżetowy 
w  d n i u  8) c z e r w c a  r .  b. wynosii 6 i pół' 
m i l  a r d ó w  l i r ó w .  S y s t e m  oszczędnościowy 
wobec w i e l k i c h  potrzeb współczesnego 
państwa i podwyżek poborów urzędniczych 
z  powodu r o s n ą c e j  drożyzny m e  dał s i ę  
skutecznie przeprowadzi. Koleje włoskie 
np dały oslatni deficyt w wysokości 0 ( i 0  
m i l j o n ó w  l i r ó w ,  z a  i.ia-t o c z e k i w a n y c h  3 5 0

m i l j o n ó w .  P o c z t a  p r z y n o s i ,  t a k i e  p o w a ż n y  
n i e d o b ó r ,  a  b u d ż e t  w o j s k o w y  p o w i ę k s z y ł  
s i c  o  1 4 5  m i l i o n ó w .  R z ą d  z a m i e r z a  w p r o -  
w .  d ń ć  r ó w n o w a g ę  b u d ż e t o w ą  p r z e *  ś c i s ł r  
ś ; i n g a n i c  o b o w i ą z u j ą c y c h  w s z y s t k i c h  p o ­
d a t k ó w ,  p r z e z  l i k w i d a c j ę  w o j e n n y c h  w y ­
d a t k ó w *  i  o r g a n i z a c y j  w o j e n n y c h  o r a z  p r z e z  
n a j w i ę k s z ą  o s z c z ę d n o ś ć  w u c h w a l a n i u  n o ­
w y c h  w y d a t k ó w .

W o j e n n e  d ł u g i  W ł o c h  w y n o s z ą  p r z e ­
s z ł o  1 1 5  m i l j a r d ó w  l i r ó w .  R z ą d o w i  u d a ł o  
3 i ' i  z m n i e j s z y ć  n i e c o  o b i e g  p a p i e r o w y c h  
b a n k n o t ó w  w  k r a j u .  W  g r u d n i u  z e s z ł e g o  
r o k u  o b i e g  t e n  w y n o s i ł  o k o ł o  2 ' J  m i l j a r ­
d ó w  l i r ó w ,  a w  maju r .  b. już t y l k o  
1 7  8 2 0  m i l i a r d ó w .

Najboleśniejszą stroną waiuty włos­
kiej są długi wojenne włoskie w Angiji, 
Amiryce i B r a z y J j i .  Wynoszą o n o  przy 
dzisiejszym kursie waluty włoskiej prze­
szło 86 miljardów tirów. Mianowicie długi 
te wynoszą 5 0 3 , 0 6 0  funtów angielskich i 
przeszło półtora miljarda dolarów (1,664 
miij. dolarów). Same procenty od tych dłu­
gów wynoszą rocznie o k r ą g ł o  4 miljardy 
lirów. Długów tych W / o c h y  n i c  będą mo­
gły zapłacić bez wstrząźnień finansowych 
w kraju, to te ł domagają się głośno ure­
gulowania koalicyjnych pretensyj wojen­
nych. Inaczej iir włoski będzie dałej spa­
dał i pociągnie za sobą zubożenie kraju 
i upadek życia gospodarczego.

0 zw rot polskiego mienia z Rosji.
W r z a k r e s . e  z a b y t k ó w  p o l s k i c h  d e ­

l e g a c j a  p o l s k a  w  m i e s z a n e j  k o m i s j i  s p e ­
c j a l n e j  w  M o s k w i e  u z y s k a ł a  d o t y c h c z a s  
o d  R o s j i  z w r o t  o k o ł o  1 0 0  c e n n y c h  a r r a ­
s ó w  z  k o l e k c j i  Z y g m u n t a  A u g u s t a ,  k t ó r a  
p o s i a d a  o g ó ł e m  j a k  w i a d o m o ,  1 5 0  s z t u k .  
J e s t  t o  n a d e r  p i ę k n y  z b i ó r  a r r a s ó w ,  c z y l i  
g o b e l i n ó w  i  w *  d z i s i e j s z y c h  c z a - a c h  j e ­
d e n  z  p i e r w s z y c h  p o d  w z g l ą d e m  p i ę k n a  
i  w i e l k o ś c i  z b i o r ó w  t e g o  r o d z a j u  n a  
ś w i e c i e .

D a l e j  o t r z y m a l i ś m y  j u ż  u r z ą d z e n i e  
z a m k u  i Ł a z i e n e k ,  w  p o s t a c i  s t a r y c h ,  
p i ę k n y c h  m e b l i  s t y l o w y c h ,  b r o n z ó w ,  o -  
b r a z ó w ,  r z e ź b *  i  t .  p .  p r z y w i e z i o n y c h  d o  
W r a r s z a w y  j e s z c z e  w  g r u d n i u  r .  u b .  w  
4 9  w a g o n a c h .  C z ę ś ć  u r z ą d z e n i a  z a m k u  

j e d n a k  d o t y c h c z a s  n i e  z o s t a ł a  j e s z c z e  
w y d a n ą  z  p o w o d u  s a b o t a ż u ,  s t o s o w a n e g o  
p r z e z  b o l s z e w i k ó w ,  o  c z e m  p i s a ł  j u ż  j ą a s z  
k o r e s p o n d e n t .

W  g r u d n i u  r ó w n i e ż  o t r z y m a l i ś m y
2 4  r z e ź b i o n e  $ o w y  k l a s y c z n e  z  s a l i  p o ­
s e l s k i e j  n a  W a w e l u ,  k t ó r e  p r z y  o b e c n e j  
r e s t a u r a c j i  b ę d ą  u m i e & z c z o n e  n a  d a w n y c h  
m i e j s c a c h ,  s k ą d  b y ł y  p r z e d  1 2 5  l a t y  w y ­
w i e z i o n o .  W  r o k u  b i e ż ą c y m  j u ż  n a d e s z ­
ł y  w  w a g o n a c h  p r z y w i e z i o n e  c e n n e  
p a m i ą t k i  n a r o d o w e ,  p r z e c h o w y w a n e  w  
t .  z w .  „ O r u ż e j n o j  P a ł a c i e “  w  K r e m l i n i e  
M o s k i e w s k i m ,  m i ę d z y  k t ó r e m i  b y ł o  7 0  
s z t a n d a r ó w  p o l s k i c h ,  p o c z y n a j ą c  o d  X V I I  
w i e k u ,  r e g a l j a  k r ó l e w s k i e ,  s ł a w n e  a n t e -  
p e d j u m  z  k a t e d r y  c h e ł m s k i e j ,  r z e ź b y ,  o -  
b r a z y  i t d .

N a s t ę p n i e  p r z y s z ł y  w  1 7  w a g o n a c h  
w s p a n i a ł e  z b i o r y ,  z ł o ż o n e  z  g o b e l i n ó w ,  
o b r a z ó w ,  p o r c e l a n y ,  z b r o i ,  m e b l i  i  t .  p .  
o f i a r o w a n e  n a r o d o w i  p o l s k i e m u  p r z e z  
p r o f .  S t .  K r o s n o w s k i e g o .  ( Z b i o r y  t e  s t a ­

n o w i ć  m a j ą  s p e c j a l n e  m u z e u m  w  W a r ­
s z a w i e ) .

D o  w y m i e n i o n y c h  n a l e ż y  d o d a ć  j e s z ­
c z e  w s p a n i a ł y  p o m n i k  b o h a t e r a  n a r o d o ­
w e g o ,  k s .  J ó z e f a  P o n i a t o w s k i e g o ,  k t ó r y  
niebawem - - t a n i e  n a  p l a c u  S t a k  i m ,  a b y  
świadczyć o  z w y c i ę s t w i e  ducha k s .  P o ­
n i a t o w s k i e g o ,  c e n n y  o b r a z  M a t e j k i  „ B i t ­
w a  pod G r u n w a l d e m “ ,  6 4  d z w o n y  k o ś ­
c i e l n e j  2 1  w s p a n i a ł y c h  o b r a z ó w '  p ę d z u  
B e r n a r d a  B e l l o t t o  C a n a l e t t o  z  w i d o k a m i  
W a r s z a w y  i  W i l a n o w a ,  w y w i e z i o n e  /  
z a m k u  w a r s z a w s k i e g o .

O s t a t n i e  d e p e s z e  p r z y n i o s ł y  w i a d o ­
m o ś ć  v  „ o d s z u k a n i u “  n o w y c h  7  a r r a s ó w ,  
c o  z o s t a ł o  p r z e z  d o l e g a c j ę  p o l s k ą  z d e ­
m a s k o w a n e ,  o b e c n i e  b a r d z o  p o w o l i  „ o d ­
s z u k u j ą “  s c h o w a n e  w * K r e ’m l u  i E r m i t a ż u  
p e t e r s b u r s k i m  a r r a s y .

Z  ' ’a r c h i w ó w  w r ó c i ł y  d o t y c h c z a s  t y l ­
k o  a r c h i w a  w z a j e m n y c h  u b e z p i e c z e ń ,  
o r a z  u r z ę d ó w '  g u b e r n j a l n y c h  d o  s p r a w  
w ł o ś c i j a ń s k i c h .  C a ł y  s z e r e g  a r c h i w ó w  
z o s t a ł o  j u ż  u z n a n y c h  . z a  p o d l e g a j ą c «  
z w r o t o w i ,  l e c z  w ł a d z e  s o w i e c k i e  s a b o t u ­
j ą  w y k o n a n i e .  O b e c n i e  s o w i e t y  n i e  d a j ą  
o d  k i l k u  t y g o d n i  w i z y  n a  p a s z p o r t y  d l a  
d e l e g o w a n y c h  d o  M o s k w y  u r z ę d n i k ó w ,  
k t ó r z y  z a j ą ć  s i ę  m i e l i  p r z e j ę c i e m  i p r z e ­
w i e z i e n i e m  t y c h  a r c h i w ó w .  N i e w ą t p l i w i  o 
n a s z e  m i n i s t e r j u m  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  
z a s t o s u j e  w  t y m  w y p a d k u  ś r o d k i  o d ­
w e t o w a ,  a b y  z m u s i ć  s o w i e t y  d o  l o j a l ­
n o ś c i .

I n f o r m a c j a  o  b r a k u  s i ł  p r a w n i c z y c h  
w  d e l e g a c j i  r e e w a k u a c y j n e j  i  s p e c j a l n e j  
w  M o s k w i e ,  d o t y c z y ł a  o k r e s u  z  p r z e d  
p a r u  m i e s i ę c y ,  k i e d y  t o  d e l e g a c j a  z  r ó ż ­
n y c h  p o w o d ó w  b y ł a  r z e c z y w i ś c i e  p o z b a ­
w i o n a  p r a w n i k ó w .

Kapitał francuski na 
G. SiąsUu.

S p r a w a  s t o s u n k u  w i e l k i e g o  p r z e ­
m y s ł u  d o  p a ń s t w a  i d o  s p o ł e c z e ń s t w a  
p o l s k i e g o  j e s t  w  i s t o c i e  j e d n ą  z  n a j b a r ­
d z i e j  p i e k ą c y c h  k w e s t j i ,  z w i ą z a n y c h  z  
p r z y ł ą c z e n i e m  G ó r n e g o  S i ą s k a .  N i e  m o ż e  
b y ć  d l a  P o l s k i  o b o j ę t n e m ,  w  j a k i m  s t o p ­
n i u  z a a n g a ż o w a n e  s ą  w  t y m  p r z e m y ś l e  
k a p i t a ł y  o b c e ,  j a k  r ó w n i e ż  c z y j e  k a p i t a ­
ł y  b i o r ą  u d z i a ł  w  j e g o  e k s p l o a t a c j i .  J a k  
m o ż n a  w n i o s k o w a ć  n a  p o d s t a w i e  d z i e n ­
n i k ó w  f r a n c u s k i c h ,  k a p i t a l i ś c i  f r a n c u s c y  
o d n o s i l i  s i ę  s t a l e  w  t y m  k i e r u n k u  z  p e ­
w n ą  r e z e r w ą ,  u w a ż a j ą c  —  z e  w z g l ę d ó w  
p o l i t y c z n y c h  — i n w e s t y c j e  w  p .  s c e  i w o ­
g ó l e  w  E u r o p i e  ś r o d k o w e ;  . = . ! • • , . e w n e  
i z b y t  r y z y k o w n e .

Do bliższego porozumienia w tej 
kwestji przyszło dopiero w  styczniu 1 9 2 1  
r-> "dy p r o f .  A. Benis, prezes k r a k o w ­
skiej Izby handlowej, na podstawie spe- 
ojalnych pełnomocnictw od Rządu pol­
skiego rozpoczął rokowania na „Quai 
d’Orsay“ o pierwszy układ, d o t y c z ą c y  
wydzierżawienia na lat ao niemieckich

k o p a l ń  s k a r b o w y c h , . k t ó r e  p r z e j d ą  n a  
w ł a s n o ś ć  P o l s k i ,  D o  u m o w y  p r z y s t ą p i ą  
S p ó ł k a  p o l s k o - f r a n c u s k a  z  k a p i t a ł o m  1 5 0  
m i l j o n ó w  f r a n k ó w .  D n i a  I G  l i a t - o p a d a  
p o d p i s a n o  w  t e j  s p r a w i e  k o n w e n c j ę  w y ­
k o n a w c z ą .

W  m i ę d z y c z a s i e ,  d n i a  2 2  m a r c a  p p .  
B r i a n d  i B e n i s  p o d p i s a l i  u k ł a d  p o l s k o -  
f r a n c u s k i  w  s p r a w i e  d ą ż e n i a  d o  p o w i e ­
s z e n i a  w ł a s n o ś c i  p o l s k i e j  n a  S i ą s k u .

P r ó c z  t e g o  p r o w a d z i ł  p .  B e n i s  r o ­
k o w a n i a  z .  f i n a n s i s t a m i  f r a n c u s k i m i ,  , w  
s z c z e g ó l n o ś c i  j r  „ g r u p ą  L o u c h e u r ’ a a ,  k t ó ­
r y c h  r e z u l t a t o m  j e s t  t o ,  ż e  d z i ś  m a m y  
n a  S i ą s k u  d w i e  p o t ę ż n e  i n s t y t u c j e  f r a n ­
c u s k o - p o l s k i e ,  t. j .  B a n k  G ó r n o ś l ą s k i  i 
T o w .  d z i e r ż a w y  p a ń s t w ,  k o p a l ń  p o l s k i c h .  
K a p i t a ł  z a k ł a d o w y  B a n k u  G ó r n o ś l ą s k i e j  
w y n o s i  2 5 0  m i l .  m a r e k  n i e m .  —  d y r e k ­
t o r e m  j e g o  b ę d z i e  p .  A l b e r t  d e M o n t p h i -  
n c t ,  d o t y c h c z a s o w y  d y r e k t o r  „ S - t e  C  le  
d u  C r e d i t  I n d u s t r i e l  e t  C ó m m e r c i a l * .  \ ' a  
czele z a r z ą d u  T o w .  d z i e r ż a w y  p o l s k i c h  
kopalń s t o i  p .  Korfanty; w i c e p r e z e s e m  
j e s t  p .  L u d w i k  M e r c i e r ,  p r z e d s t a w i ć  i d 
T o w .  k o p a l ń  w ę g l a  w  B e t h u u e  ( p ó ł n o c n a  
Francja.
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¡la marginesie chwili. *
S w i a d e o ^ n a  u b ó s t w a  d l a  

n a u c z y c i e l i .

Jedna z nauczycielek szkół powszech­
nych w Warszawie, której wynagrodzenie 
za miesiąc bieżący wyniosło wraz ze l40 
prcc. dodatkiem droiyźnianyra sześćdzie­
siąt kJika tysięcy marek, mając na aweaj 
utrzymania matkę-starujzkę, zwróciła sią 
przsd kilkn tygodniami do Inspekcji szkol­
nej m. Warszawy z prośbą o przyznanie 
jej po/yczki zwrotnej w wysokości pensji 
jednomiesięcznej bez dodatków, t  j. około 
30,000 mk. W motywach petentka zazna­
cza m. in., łe  potyczka jest jej potrzebna 
ua sprawienie najniezbędniejszych rzec?y 
i ie  prosi o nią poraź pieiwszy. Dotych­
czas tego todzsju potyczki były urzędni­
kom i nauczycielom udzielane’ bez więk­
szych trudności i ściągane w ratach wcią­
gu « miesięcy. Obecnie sprawa weszła na 
niecO dziwne lory. Oto przedewszystk.em 
od nauczycielki zażądano przedłożenia do* 
wodów na stwierdzenie konieczności wy­
datków do wysokości tądauej potyczki, 
a Kdy ta odmówiła Inspekcji prawa do 
w glądan ia  w osobiste sprawy,—przed kil­
ku dniam i, po kilkutygodniowem darem- 
nem oczekiwaniu, nauczycielce podanie 
zwrócono z zaznaczeniem, te  należy je 
złożyć za pośrednictwem kierownika szko­
ły wraz 2 zaświadczeniem administracji 
domu o stanie majątkowym (?!) Rzecz 
niesłychana! Ż ądać  od nauczyciela świa- 
d ctwa ubóstwa! Żądać, aby  dla otrzym a­
nia k.lKun^slotysięcznej zw rotnsj po yczki 
chodził jak żebrak do administratorów i 
policji po zaświadczenia!

U d z i e l a n i e  p o i y c z - k  z w r o t n y c h ,  w o ­
b e c  g ł o d o w y c h  p ł a c  u r z ę d n i k ó w  i n a u ­
c z y c i e l i  o a l e t y  u w a ż a ć  z a  p r o s t y  o b o w i ą ­
z e k  r z ą d u ,  k t ó r y  w i n i e n  c z y n i ć  t >  w  f o r ­
m i e  n a j b a r d z i e j  d e l i k a t n e j  i  i > i '  o b r a ż a j ą ­
c e j  g o d n o ś c i  c z ł o w i e k a  i  o b y w a t e l a .  W  
p r z e c i w n y m  b o w i e m  r a z i e  r . ł a d z e  s a m e  
s o b i e  w y s t a w i ą  —  ś w i a d e c t w o  u b ó s t w a . . .  
d u c h o w e g o .

Z ł o w r o g i e  z s r z u t y  p r z e c iw  n i e ­

m ie c k ie m u  k o n s y s t o r z o w i  e -  

w a n g t e l i c k ie m u  w  P o z n a n i u .

P o l s k i e  T o w a r z y s t w o  e w a n g i e l i c k i e  
n a  S l ą  . L u  Ś r e d n i m  w y s t o s o w a ł o  l i s t  o -  
t w a r t y  d o  N i e m i e c k i e g o  K o n s y s t o r z a  c -  
w a n g i e l i c k i e g o  w  P o z n a n i u ,  o s k a i t a j u c y  
K o n s y s t o r z  t e »  o  w r o ? ą  p r z e c i w p a ń s t w o -  
w ą  i j a w n ą  c a ł k o w i c i e  d z i a ł a l n o ś ć .

List pisze wyraźnie:
. N a  k a ż d y m  kroku w i d z i e ć  s i ę  

d a j e  ( w  d z i e d z i n i e  d z i a ł a n i a  n i e m i e ­
c k i e g o  K o n s y s t o t z a  e w a n g i e l i c k i e g o  
w  P o z n a n i u )  o b j a w y  j a s k r a w e  p r o ­
p a g a n d y  p r z e c i w p o l s k i e j ,  u p r a w i a n e j  
p r z e z  p a s t o r ó w ,  b ą d ź  z p o d u s z c z e -  
n i a  t y c h ż e .  J ę z y k  p o l s k i  s t o p n i o w o  
j e s t  u s u w a n y  z n a b o ż e ń s t w  k o ś c i e l ­
n y c h  i o b r z ą d k ó w  r e l i g i j n y c h ;  n o w o -  

z a i n s t a l o w a n i  p a s t o r o w i e  w p a r a f i a c h  
n a w s k r o ś  p o l s k i c h  p r a w i e  łe  u i e  
z n a j ą  j ę z y k a  s w y c h  p a r a f j a n ;  m i ę d z y  
d u e ć m i  s z k o l  n a  m i  b u d z i  s i ę  n i e c h ę ć  
d >  n a u c z y c i e l i  P o l a k ó w - e w a n g i e l i -  

.  k ó w , ' z a k a z u j e  s i ę  p o s ł u s z e ń s t w a  d l a  
n  c h ,  o r a z  n a k ł a n i a  u c z n i ó w  do 
k ł a m s t w a  w o b e c  w y c h o w a w c y .  W  
r o z l i c z n y  ( e t  s p o s ó b  zohydzana j e s t  
p a ń s t w o w o ś ć  p o l s k a ,  a dzieje się to 
W o b l i c z u  r z ą d ó w  p o l s k i c h  w kraju 
p o d  o s ł o n ą  u s t a w  p a ń s t w o w y c h ,  z a ­
p e w n i a j ą c y c h  m n i e j s z o ś c i o m  w y z n a ­
n i o w y m  t o l e r a n c j ę  n a j d a l e j  i d ą c ą * .  
S k a r g i  P o l a k ó w - e w a  ngielików prze­

cz w  w r  g i e j  p a ń s t w u  i n a r o d o w i  n a s z e m u  
d z  p ł a l n o ś c i  p o s z c z e g ó l n y c h  k o n s y s t o r z y  
e w a n g i e l i c k i c h  r a z  w r a z  i  w  c o r a z  p o ­
t ę ż n i e j s z e j  f o r m i e  s i ę  p o w t a r z a j ą .  S k a r g i  
t - rr u s z ą  z n a l e ź ć  p e ł n e  i b e z w z g l ę d n e  o *  
ś w k I I  r r e  c e l e m  s t w i e r d z e n i a  przyczyn 
z ł a  i  c a ł k o w i t e g o  u s u n i ę c i a  t e g o ż .

Podwyżka płac*farma­
ceutów.

J a k  j u t  donosiliśmy wynikł zatarg 
n  i t j d f c y  w ł a ś c i c i e l a m i  aptek a farmace­
utami, k t ó r z y  wystawili iądania pod­
w y ż k i  p l a c  o 5 0  proe.

W  z w i ą z k u  z tem w ministerstwie 
zdrowia publicznego odbyła się konfe­
rencja przy współudziale przedstaw ioieii 
ministerstwa pracy, w łaścicieli aptek 
ł ó d z k i c h  <■ raz delegatów związków far­
maceutów w Lodai, Krakowie, Warsza- 
wtb i Pozuaniu.

ł * «  d ł u t s z / o k  4 j r « k u f l j a d i  u s t a n a -

wiono następujące place: dla prowizo­
rów — 160 tys. mk., dla pomocników — 
180 tye. mk.

Uozniowie w s z y s t k i c h  o  k a t e g o r j i  
otrzymują również p o d w y ż k ę  5 0  p r o c .  
do płac zasadniczych. P o d w y ż k a  ta 
obowiązuje od driia 1 lipca r. b.

Wobec tej podwyżki w aptekach 
pobierana będzie Specjalna dopłata za 
wykonywanie recept w ciągu miesiąca 
sierpnia, i w tym okresie czasu mini­
sterstwo zdrowia wyda nową „taksa 
laborum*. bip

W a l H a  £  d r o ż y z n ą .
W o b e c  t e g o ,  i ż  d o  k o m i s j i  d o  b a ­

d a n i a  c e n  i z y s k ó w  p r z y  u r z ę d z i e  w a l k i  
z  l i c h w ą  i ' s p e k u l a c j ą  z o s t a ł  w n i e s i o n y  
c a ł y  s z e r e g  p o d a ń  o  p o d w y ż s z e n i e  c e n  
n a  w s z e l k i e  a r t y k u ł y  p i e r w s z e j  p o t r z e ­
b y ,  —  o n e g d a j  p o d  p r z e w o d n i c t w e m  
n a c z e l n i k a  u r z ę d u  w a l k i  z  l i c h w a  d r .  
G r a b o w s k i e g o  o d b y ł o  s i ę  p o s i e d z e n i e  
t e j ż e  k o m i s j i ,  n a  k t ó r y j n  o p r ó c z  s t a ł y c h  
o f e ł o n k ó w  k o m i s j i ,  o b e c n i  b y l i  p r z e d s t a ­
w i c i e l e  w o j s k o w o ś c i  i  p o l i o j i .

Omawiano szoreg spraw m. in. 
sprawę mleka. S t "  i o r d z o n o ,  ż e  c e n a  
mleka w ostatnim c z a s i e  w z r o s ł a  d o  
300 mk. za l i t r  i w i ę c e j .  W o g ó l e  n a  
w s i  c h ł o p i  u p r a w i a j ą  l i c h w ę  m l e k i e m ,  
w o l ą  o d d a ć  j e  d o  m a ś l a r n i ,  g d y ż  t a m  
p ł a c ą  i m  i l e  ż ą d a j ą ,  c o  t e ż  w y w o ł u j e  
z w y ż k ę  c e n  n a  m l e k o .

P o  d y s k u s j i  p o s t a n o w i o n o  c e n ę  
m l e k a  u s t a l i ć  n a  1 4 0  m k .  z a  l i t r .

O d c z y t a n o  d a l e j  l i s t  w o j e w ó d z t w a ,  
ż e  “G r a n d  H o t e l  w n i ó s ł  s p r z e c i w  w ^ b e o  
p o d w y ż s z e n i a  c e n  n a  n u m e r y  t y l n o  o  
2 0  p r o c .  i ż ą d a  p o d w y ż s z e n i a  d o  1 0 0  
p r o c .  W o b o o  t e g o  w o j e w ó d z t w o  p r o s i  
o  n a d e s ł a n i e  s p r a w o z d a n i a  c e l o m  u m o ­
ż l i w i e n i a  r o z p a t r z e n i a  t e j  s p r a w y  n a  
p o s i e d z e n i u  w o j e w ó d z k i e j  k o m i s j i  a o  
b a d a n i a  c e n  i  z y s k ó w  w  d n .  1 0  b .  i n .

D ł u ż s z ą  d y s k u s j ę  w y w o ł a ł a  s p r a w a  
c e n y  c h l e b a .  U r .  G r a b o w s k i  w y j a ś u i ł ,  
ż e  b ę d ą c  w K r a k o w i e  s k o n s t a t o w a ł ,  
i ż  n a  ż y t o  w  o s t a t n i c h  d n i a o h  j e s t  t e n ­
d e n c j a  z n i ż k o w a ,  i  d z i w i  s i ę ,  ż e  d o  k o ­
m i s j i  t u t e j s z e j  z w r ó c i ł  s i ę  o  p o d w y ż s z e ­
n i e  e o n y  c h l e b a  t y l k o  ż y d o w s k i  z w i ą z o k  
p i e k a r . - k i ,  n a t o m i a s t  o d  c e c h u  m a j s t r ó w  
p i e k a r s k i c h  c h r z e ś c i j a n ,  p o d a n i e  t o  n i o

w p ł y n ę ł o .  P i e k a r z e  Ż y d z i  t ł u m a c z y l i  
s i ę ,  ż e  m u s z ą  k u p o w a ć  m ą k ę  w y ł ą c z n i o  
w  M a g i s t r a c i e ,  a  M a g i s t r a t  u i r a w i t i ł  
p a s o k  m ą k ą ,  g d y ż  w  b .  v z < t c j  n i  t y g o d n i u  
k u p o w a ł  j o s z c z e  m ą k ę  u  c h ł o p ó w  p o  
•2 7 6  m k .  z a  k i l o ,  n a t o m i a s t  M a g i s t r a t  
p o b i e r a  8 0 5  m k .  z a  k i l o .

P o  d ł u ż n e j  d y s k u s j i  p o s t a n o w i o n o ,  
; , b y  k i . m i s j a  d o  b a d a n i a  c e n  i z y s k ó w  
w n i o s ł a  s k a r g ę  d o  u f z ę d u  w a l k i  z  l i c h w ą  
c e l e m  p r z e p r o w a d z e n i a  d o c h o d z e n i a  
k a r n e g o  p r z e c i w  M a g i s t r a t o w i  i  p o c i ą ­
g n i ę c i a  w i n n y c h  d o  o d p o w i e d z i a l n o ś c i .  
S a m ą  s p r a w ę  p o d w y ż s z e n i a  c e n y  c h l e b a  
p o s t a n o w i o m  n a r a z i e  o d ł o ż y ć  n a  t y d z i e ń .

Z  k o l e i  r o z p a t r y w a n o  p r o ś b ę  w a r ­
s z a w s k i e g o  t o w .  z i e m .  m l e c z a r s k i e g o  o  
p o d w y ż s z e n i e  e o n y  m a s ł a .  W  s p r a w i e  
t e j  p o s t a n o w i o n o  z w r ó o i ó  s i ę  d o  w o j e ­
w ó d z k i e j  k o m i s j i  d o  b a d a n i a  e o n  i z y ­
s k ó w ,  c e l e m  z w o h n i a  k o n f e r e n c j i  w s z y s t ­
k i c h  t o w .  m l e c z a r s k i c h ,  i p o  p r z e d s t a ­
w i e n i u  k a l k u l a c j i  w y z n a c z y ć  c i - i . y  w y ­
t y c z n e  d l a  c a ł e g o  w o j e w ó d z t w a .  W  
s p r a w i o ' m i ę s a ,  d r .  G r a b o w s k i  w s k a z u j e ,  
ż e  w  c a ł y m  k r a j u  m i ę s o  w o ł o w e  j o s t  o  
w i e l o  t a ń s z o  u i ż  u  n a s .  P r z e d s t a w i c i e l  
w o j s k o w o ś c i  r ó w n i e ż  w s k a z u j e ,  ż o  d l a  
w o j s k a  j e  s t  d o s t a r c z a n o  m . ę s o  p o  2 7 0  
m k .  f u n t ,  a  m i ę s o  c y w i l n y c h  k o s z t u j e  
o  1 0 U  m k .  d r o ż e j  n a  f u n c i e .

W  k o ń c u  n a  w n i o s e k  d r .  G r a b o w ­
s k i e g o  u c a w a l o n o  n a s t ę p u j ą c o  c e n y  n a  
w o ł o w e  m i ę s o ,  w  h u r c i e  f u a t  z 7  0  m k . ,  
w  d e t a l u  3 0 0  m k . ,  k o s z o r n o  o  2 >  m k .  
d r o ż e j ;  c i e l ę c i n a  8 8 U  i £ ) k . ,  k o s z e r n a  w  
h u r c i e  3 4 0  m k . ,  a  w  d e t a l u  3 8  m u r e k .  
C e n ę  b a r a n i n y  u s t a l a n o  w  t e j  w y s o k o ś c i  
j a k  c i e l ę o i n ę .  ( b i p . )

6-go sierpn ia  w Łodzi.
P r o g r a m  O b c h o d u  d n i a  6 s i e r p n i a  

w  Ł o d z i ,  w i e k o p o m n e j  r o c z n i c y  w y p o ­
s z c z e n i a  p i e r w s z y c h  k a d r  w o j s k a  p o l ­
s k i e g o  —  L e g i o n ó w  —  w  p o l e  n a  b ó j  
o  W o l n ą ' P o l s k ę ,  u s t a l o n y  z o s t a ł  p r z e z  
K o m i t e t  O b c h o d u  i  p r z a d s t a w i a  s i ę  j a k  
n a s t ę p u j e :

W  s o b o t ę  5  b .  m .  o  g o d z i n i e  8 - e j  
w i e c z o r e m  c a p s t r z y k  w o j s k o w y  n a  u -  
l i c a c h  m i a s t a .

W n i e d z i e l ę  8  b .  m .  o g o d z i n i e  8 
rano p o b u d k a .

O  g o d z .  1 0  r a n o  w n i e d z i e l ę  uro­
c z y s t a  M s z a  p o ł o w a  n a  p l a c u  D ą b r o w ­
s k i e g o  z - u d z i a ł e m  p r z e d s t a w i c i e l i  w o j ­
s k a  i  z r z e s z e ń  p o k r e w n y c h  w o j s k o w o ś c i .  

Po M s z y  p o l o w e j  o d b ę d z i e  s i ę  d e ­

f i l a d a  o d d z i a ł ó w  w o j s k o w y c h  p r z e z  u l .  
m i a s t a .

O  g o d z .  1 2  w  p o l u d n i o  w  s a l i  F i l -  
h a r m o n j i  ( D z i e l n a  i S i ^ o d b ę d z i e  s i ę  u r o ­
c z y s t a  A k a d e m j a ,  n a  p r o g r a m  k t ó r e j  
z ł o ż ą  s i ę  p r z e m ó w i e n i a ,  k o n o e r t  o r k i e ­
s t r y  s y m f o n i c z n e j ,  p r o d u k c j e  a r t y s t y ­
c z n e  a r t y s t ó w  T e a t r u  P o l s k i e g o  p p .  
M i l i  S o k o l s k i e j ,  p .  T a d e u s z a  L e s z c z y c a  
i  p .  - ' U r b a ń s k i e g o  R o m a n a ,  o r a z  p .  S . e -  
k l u c k i e g o .

P r z e z  c a ł y  d z i e ń  p o n a d t o  o d b y w a ć  
s i ę  b ę d z i e  z b i e r a n i e  o f i a r  n a  „ S t r z e l c a “ .

M i e ć  n a l e ż y  n a d z i e j ę ,  ż o  ś w i ę t o  
„ Z  I n i e r z a  P o l s k i e g o *  —  6  s i e r p n i a  —  
w y p a d n i e  w  Ł o d z i  w s p a n i a l e .

Program zjazdu
b. Legionistów.

Od jednogo z członków Komitetu, 
organizującego zjazd b. legionistów 2 koń­
cem ubiegłego tygodnia w Krakowie, „Ga­
zeta Poniedziałkowa“ dowiaduje się nastę­
pujących szczegółów o tym interesującym 
zjeźuzie, aa który spodziewane jest przy­
bycie kilku tysięcy b. legjonistów.

Pierwsze powitalne zebranie wyzna­
czono na sobotę 5 b. m. wieczór w ta­
lach Starego Teatru, dokąd przyobiecał 
przybyć Naczelnik Państwa.

Nocy tej, o godz. 3 nad ranetn, wy­
ruszy x Oleandrów również w obecności 
Naczelnika Państwa jedna kompanja 
Związku strzeleckiego na ćwiczenia — tą 
samą historyczną drogą, którą 6 go siei- 
pnia 1914 r. odeszła pierwsza strzelecka 
kompanja kadrowa do Królestwa Pol­
skiego.

W niedzielą tano Msię połową na 
Błoniach Krakowskich odprawi ks. ppłk. 
Antoui Panaś, kapelan Drugiej Brygady, 
jeden z głównych oskarżonych głośnego 
procesu w Mar maro s Sziget.

Zjazd otw ony o godz. 12 w połu­
dnie w  Starym Teatrze Wacław Sierosze­
wski, tk wachmistrz Bteliniak, poczem 
ua stąpi szereg fefezatfar« wśród którydi

na szczególniejszą uwagę źasługują re­
feraty:

1) O Lcgjonach Polskich z punktu 
widzenia historycznego — pułk. d-r Wa­
cław Tokarz.

2) Opieka nad grobami poległych 
legjonistów — ks. ppłk. Panas«

3) Opieka nad legionistami inwali­
dami i rodzinami po poległych legioni­
stach — pułk. dr. Kołłątaj-Srzednicki.

Popołudniu obrady komisyjne, wie­
czorem teatry i kina, w których reprodu­
kowane będę filmy ze zdjęciami z fron­
tów legjonowycb.

Program obrad poniedziałkowych 0 - 
bejmuje sprawozdania komisji, z Których 
najwatniejszein będzie uchwalenie statutu 
Związku b y ł y c h  l e g i o n i s t ó w  z  c a ł e j  Rze­
czypospolite).

Najbardziej zaś interesującym będzie 
niezawodnie referat Antoniego Struga, 
sierłanta Pierwszej Brygady, na temat 
„Legjony w opiaji polskiej w ciągu 4 
lat niepodległości*.

W poniedziałek wieesór urządza 
Krakowska Komisja obchodowa wielki 
i«stival na dziedzińcu królewskiego Zam­
ku na Wawelu ze współudziałem „Echa*, 
oikiesta i t. p. j

*•  •
Nadmienić naleiy, te  w zjeżJzie we­

zmą fflwnie* udział w cbatakisize gości

ci b .  l e g j o n i ś c i ,  k t ó r z y  óbecnie z o zo sta fo  
w c z y n n e j  s ł u ż b i e ,  —  na co zezwoli* r
m i n i s t z r  w o j n y .

Sprawy robotnicze.
Z e b s n i e  s ? e . ” c ó w

o d b ę d z i e  s i ę  w  n i e d z i t l ę  6  b m .  o  
1 0  i p ó ł  r a n o  w  l o k a l u  P .  Z .  Z. Głó*®|| 
N i i  31.  O b e c n o ś ć  w s z y s t k i c h  c z ł o n k i  
p o ż ą d a n a .

K a l e n d a r z y k
Dziś NMP Śnieżnej 
Jutro Prząmienienie ”
Wschód sfońoa, 4 rn. ’j 
Zachód .  8 m .11.

^ a k  z o s i  
Włarks 
gfcznych 
R a : i ; ; e ; n o  
It t o  p o i r u  
l i e  o i ę ż l  
s k o w e g  
nego v, 
*ieniu.

P & b j a n i c
u s i ł c  

Rżycie 
J* J p o n i  
! z p i t a l a

drodze \
d.YtÓ W
Ujazd, 
rza Wej ( 
zraniły
® k .  z b i ć  
C t , f m  s c

Wschód księiyca 4 m* 
Zachód * 8 m. 2!

, — Nowa polska placawka. Z dnie®
1 sierpnia r .  b .  z o s t a ł o  z o r g a n i z o w a ł 1* 
Polskie B i u r o  Informacji P r a s o w y 5® 
„ L / t “ ,  k t ó r o  m i o ś c i  s i ę  p r z y  u l .  
j a z d  JsTa 4 ,  t o l .  1 0 .

B i U r o  . L o t “  m a  z a  z a d a n i e  o b a » 11'  
g l w a n i e  w s z y s t k i e  m i e j s c o w o  p i s m a  » 
w i a d o m o ś c i  l o k a l n e .

J e i t  t o  w  n a s z e m  m i e ś c i e  p l « f ' 
w s z a  t ę p o  r o d z a j u  p o l s k a  p l a c ó w k o .

O rg a n iz a t i r a m i  ( L o t u )  s ą :  p p .  J u * '  
j a n  W oźniak  i W ł o d z i m i e r z  Z a r z y c k i .

— Nowy nabytek dia Straży Ogniowi 
D n i a  ¡5 b .  m .  o d b y ł y  s i ę  ć w i c z e n i a  S t r » '  
ż y  O g n i o w e j  O c h o t n i c z e j  n a  p l a c u  ć ' ł i ' 
c z e ń  1 1 1  O d d z i a ł u  przy u l .  S i e n k i e w i c j *  
z  n o w y m  ż e l a z n y m  z b i o r n i k i e m  d o  w o d j
0  p o j e m n o ś c i  . 1 , 8 0 0  l i t r ó w ,  u m i e s z c z o n y 1® 
n a  s a m o c h o d z i e  i w y k o n a n y m  w  s a k i 4'  
d a c h  m i e j s c o w y c h .

D o  w y p o m p o w a n i a  z a w a r t o ś c i  b c c £  
k i  s ł u ż y  s p e c j a l n a  m a s z y n a  p a r o w a ,  k t ^  
r a  p r z y  p o m o c y  d w ó c h  w ę ż ó w  o p r ó ż n ' *  
z b i o r n i k  w  p r z e c i ą g u  1 2  m i n u t .  _ .

T o n d e r  t i i k i  p o s i a d a j ą  II O d d / i *  
S t r a ż y  O g n i o w e j  O c h o t n i c z e j  p r z y  u l i * 5/ 
P r z e j a z d  l V  O d d z i a ł  Z j e d .  Z a k ł .  P r z e f l * *  
S c h e i b l e r a  i  G r o h m a n a .

W k r ó t c e  m a j ą  n a d e j ś ć  z  W t c d n i *  
o b s t a l o w a n e  t a m  d w i e  w i e l k i e  m a s z y W  
( s i k a w k i )  s a m o c h o d o w e ,  p ę d z o n e  s i «  
m o t o r u  s a m o c h o d o w e g o .

Z a b i e g i  w  t y m  k i e r u n k u  p .  K o r n e l  
d a n t a  G r o h m a n a  n i e z a w o d n i e  p r z y c z y ń  
s i ę  d o  w z n o w i e n i a  w y d a j n o ś c i  p r a c y . 1 
t a k  c z u j n e j  i  s p r ę ż y s t e j  S t r a ż y  O g n i o w e j -

— Wycieczka chóru „Pobudka". W  ntc' 
d z i e l ę  6 b .  m ,  c h ó r  „ P o b u d k a “  o r g a n i z e '  

j e  w y c i e c z k ę  d o  l a s ó w  k o l u s z k o . w s k t c » >  
g d z i e  o d b ę d z i e  s i ę  Z a b a w a  o  b a r d z o  U '  
r o z m a i c o n y m  p r o g r a m i e .

P r z y g r y w a ć  b ę d z i e  o r k i e s t r a  s k ł » '  
d a j ą c a  s i ę  z  1 8  o s ó b .  P u n k t  z b o r n j  
p u n k t u a l n i e  o  g o d z .  8  r a n o  w  K l u b i ®  
P i o t r k o w s k a  0 1 .  O d j a z d  z  Ł ó d ź — F a b r y '  
c z n a  o  g o d z .  8  i p ó ł .  B i l e t y  n a l e ż y  w y '  
k u p i ć  n a j p ó ź n i e j  w  s o b o t ę ,

— Otwarcie boiska. W  n i e d z i e l ę  o d '  
b ę d z i e  s i ę  u r o c z y s t e  p t w a r c i e  b o i s k »  
s p o r t o w e g o  p r z y  u l .  W o d n e j .  K l u b  T u ­
r y s t ó w  z a p r o s i ł  n a  m e c z  p o z n a ń s k ą  „ P o * ,  
g o ń “ ,  d r u g a  z a ł o g a  T u r y s t ó y  r o z e g r »  
m e c z  z  d r u ż y n ą  „ S i ł a “ .

P r z e d  z a w o d a m i  o d b ę d ą -  s W  
b i e g i .  b i p

— Zmiana wag i miar. U rząd wałki 
z  l i c h w ą  p o s t a n o w i ł  z d n .  1 5  s i e r p n i ®  
w p r o w a d z i ć  b e z w z g l ę d n i e  w a g ę  k i l o g r a ­
m o w ą ,  o r a z  m i a r ę  l i t r o w ą  w  h a n d l u ,  b i p

— Poszukiwanie siostry. Tow. Pol. 
Czerw. Krzyża podeje d j  wiadomościi 
że p. Wiktor Górecki, zamieszkały W 
Ameryce, poszukuje s w e j  sióstr / Ste' 
fanji, którą prosimy o zgłoszenie się d° 
b ura Czar>v. Krzyża, Piotrkowska 9&
1 piętro.

-7-  Ucieczka z wiązienia. W  w i ę z i e n i u  
r e j o n o w e m  w o j s k o w e m  p r z y  u l .  T a r g o ­
w e j  n r .  1 8 ,  z a s z e d ł  n a s t ę p u j ą c y  w y p a d e k .  
T r z e c h  w i ę ź n i ó w  w y p r o w a d z o n o  n a  p o ­
d w ó r z e *  c e l e m  w y n i e s i e n i a  n i e c z y s t o ś c i ;  
p o  w y j ś c i u  w i ę ź n i o w i e  z m ó w i w s z y  s i ę  
u s i ł o w a l i  w ł o ż y ć  11a  g ł o w ę  p o s t e r u n k o ­
w e m u  w i a d r a  7 r z a w a r t o ś c i ą .  P o s t e r u n ­
k o w y  s p o s t r z e g ł s z y  s i ę  | w  s w o i m  c z a s i e  
c o f n ą ł  s i ę ,  w  . t y m  m o m e n c i e  y i ę ź n i o w i 0 
r z u c i l i  s i ę  d o  u c i e c z k i  każdy  w in n i
s t r o n ę .  N a  t r z y k r o t n e  b e z s k u t e c z n e  w e ­
z w a n i e  p o s t e r u n k o w e g o ,  a ż e b y  u c i e k i ­
n i e r z y  z a t r z y m a l i  s i ę ,  p o s t e r u n k o w y  w y '  
s t r z e l i ł  r a n i ą c  n a  w y l o t  w  p l e c y  J ó z e f *  
C i u u k y c h a .  D r u g i  u c i e k i n i e r  F e l i k s  N » "

l  i r

2ek
D i

' w *«cz , c 
Jików 1 

'dniej 
Frant

£ a b r

Z
.^branie 

d n i a  
u :iastęr

Z  E

W I 
?^jne z( 
f > c k i e j  
J ; z d u  d z

K i Q
fijtt w  k l  
i l s z k a ń s

0 2 ©  j

Sfeort.

R Dr,: 
^ t u r m e i
l e n i  W i  
pileni n 

s w e  z  
M e k  r o 2  
lej  a k c j  
lf2 e z  d e  
L.ywanic 
j e m  p ł a  
' ¡ n a c j ą  i 

^ e m “  si 
>ry i  

¡ i e  b y ł o  
?o d o p i r  

t i
, . 2 t u r m u
¡ ¡ % u j e
S u  p i i
^ b e z p i

b u i

! Ł jed
{ J r o n V  
i ^ r y  ł

, , i a d k o
I N i k a

E f
t  byłaetiingi



ozostajł
folit

Nr. 212 ' A*— 5 sierpnia rl

SJ
0 godl 
Główn* 

zionkó*

żnej 
>nio P-
4 Ob **■
8 m .31
4 m. °¡. 
6 m. 2lj

dni©01- 
l i z o w a D *  
i s o w y c 6 
il. Pr»**

9 0b3Í®‘ 
p i s m a  *

e pier 
vko. 
pp. Jü*'
zycki. 
0(jniow4 
lia iSti’®'
311 ćW'
iiowicj*
(lo W0<*J 
z c z o n y |S 
• íftkt»'

ici bCC2' 
wa, ktf 
opróżn**

O d d z i » 1 
y ulic/
Przem*

W t c d n i *  
n a s z y f t f  
n e eiti

K o  m e n *  
s y c z y u r t  

p r a c y  .* 
p n i o w e j *  

W  n i e '  
• g a n i z ü '  
i \ v s k i c h >  
i r d z o  U '

i  s k ł a '  
i z b o r n i  
• K l u b i e  
- F a b r y '  
3 ż y  w y '

i e l ę  o d '  
b o i s k *  

l u b  I V  
k ą  „Po-, 
r o z e g r *

l ą -  s H  
b i p

i  w a l k i  
s i e r p n i a  
i i l o g r a -  
l l u .  b i p

ir. Pol- 
o m o ś c i i  
s & ł y  '» 
ry Ste' 

S i ę  d °  
sk a  96»

ę z i e n i f l  
T a r g o -  
¡ r p a d e k .  
n a  p o -  

¡ r s t o ś c i ;  
z y  s i 9  
¡ r u n k o -  
s t e r u ß '  

c z a s i e  
i n i o w i ®  
w  i a n ł  
n e  w e '  
u c i o k i '  
vy Wy' 

J ó z e f *  
i k s  N o -

* a - c  z o s t a ł  s c h w y t a n y ,  t r z e c i  z a ś  z  n i c h  
W ł a d y s ł a w  W a r e k  z b i e g ł .  M i m o  e n e r ­
g i c z n y c h  p o s z u k i w a . 6  n i e  o d n a l e z i o n o  g o .  
K a u n e m a  w i ę ź n i o w i  C a n d r y c h o w i  u d z i c -  

,  p o m o c y  l e k a r s k i e j  p o g o t o w i e  w  s t a ­
fcie o i ę ż k i m  o d w i o z ł o  g o  d o  s z p i t a l a  w o j ­
s k o w e g o  p r z y  u l .  P r z ę d z a i n i a n e j .  Z ł a p a ­
n e g o  w i ę ź n i a  N o w a k a  o s a d z o n o  w  w i ę ­
ż e n i u .  l o t  *

—  Z a m a c h  s a m o b ó j c z y .  P r z y  S z o s i e  
“ a b j a n i c k i e j  n r .  3 5 , -  M a r j a n n a  Z o c h o w -  
8k ą  u s i ł o w a ł a  p o z b a w i ć  s i ę  ż y c i a  p r z e z  
* * ^ y c i e  s t r y c h n i n y .  P o g o t o w i e  u d z i e l i ł o  
W) p o m o c y  i o d w i o z ł o  d e s p e r a t k ę  d o  
s z p i t a l a  P o z n a ń s k i c h .
,  —  N a p a d  b a n d y c k i .  W  l e s i e  p r z y  

o r o d z p  W o l b ó r k i ,  2  z a m a s k o w a n y c h  b a n ­
i t ó w  n a p a d ł o  n a  g o s p o d a r z a  o s a d y  
u J a z d .  B a n d y c i  d a l i  w  s t r o n ę  g o s p o d a ­
r z a  W e j c h e r t a  s l r ż a ł y ,  k t ó r e  g o  c i ę ż k o  
Z r a n i ł y ,  n a s t ę p n i e  z a b r a w s z y  m u  3 0 0 , 0 0 0

z b i e g l i .  P o l i c j a  c z y n i  p o s z u k i w a n i a  
c^ m  s c h w y t a n i a  b a n d y t ó w .  b i p

2 źccia organizacji n P R
Z e b r a n i e  D z i e s i ę t n i k ó w  

D z i e l n i c y  b a ł u c k i e j .

W sobotę, tj. 5 sierpnia, o  godz 7 
, “c* . odbędzie się zebrania dzieslęt- 

J*'ków i delegatów -Kół fabrycznych
7  «lnicy Bałuckiej NPR., w Klubie przy 
u" Franciszkańskiej 68. Sprawy, ważne.

^ b p a n i o  a t j i t s o y j n e  K P R .

• Z powodu wyjazdu prelegentów  
«branie agitacyjna N.P.R. w poniedzia- 
les  dnia 7 sierpnia, nia odbędzie się. 
u :|astępnem zebraniu będzie z a w i a d o ­
mienie.

Z  D z i o B n i c y  B a ł u c h i e j .

W n i e d z i e l ę  6  bm., o g ó l n e  n a d z w y -  
p j n e  z e b r a n i e  c z ł o n k ó w  D z i o l n i c y  D a ­
l e k i e j  n i o  o d b ę d z i e  s i ę  z  p o w o d u  w y -  
J 4* d u  d z i e l n i c o w e g o .  Z e b r a n i e  t o  o d b ę -

e i Q  1 3  s i e r p n i a  o  g o d z .  3  p o  p o ł u d ­
ni 11 w  k l u b i e  D z i o l n i c y  B a ł u c k i e j  ( F r a n -  
t l s 2 k a ó s k a  N a  6 3 ) .

| o b o t n i ć | f  p s p S «• a . , »  
g s s s m r s ©  „ J P p a e a * * .

S f io r f .

— S z t u r m  2 s Q  ( S s G )

L  D r u g i  m e c z  T o r e k v c s u  w  Ł o d z i ,  z e  
^ t u r m o m  s k o ń c z y ł  s i ę  z n ó w  z w y c i ę s t -  
? em  W ę g r ó w  t y m  r a z e m  w i ę c e j  z a s ł u ­
ż e n i  n i ż  z  U n i o n e m ,  a l b o w i e m  p o k a z a -  

‘ s w e  z d o l n o ś c i  w  c a ł e j  p e ł n i .  J a k k o l ­
w i e k  r o z w i n i ę c i e  p r a w i d ł o w e j  i  n o r m a l ­
k i  a k c j i  b y ł o  i m  m o c n o  u t r u d n i o n e  
^ 2 e z  d e f e n s y w n e  ( z  k o n i e c z n o ś c i )  z a c h o ­
w y w a n i e  s i ę  S z t u r m u ,  t o  j e d n a k  s z y b ­
e m  p i a s k i e m  p o d a w a n i e m ,  c e l o w ą  k o m -  

• n a c j ą  a  p r z e d e w s z y s t k i e m  „ g ł ó w k o w a - *  
®’ em u s t w o r z y l i  o b r a z  p i ę k n e j ,  s t y l o w e j

I ,  j e ś l i  c y f r o w o  z w y c i ę s t w o  g o ś c i  
*e b y ł o  w i ę k s z e  i  z a s z ł o  d o s y ć  p ó ź n o ,
0 d o p i e r o  w  7 5  m i n u c i e ,  p r z y p i s a ć  n a -  
• * y  t o  u m i e j ę t n e j  i  o f i a r n e j  g r z e  t y ł ó w  
. ^ u r m u .  N a  s p e c j a l n e  w y r ó ż n i e n i e  z a ­

k u j e  t u  b r a m k a r z  Z e r b e ,  d z i ę k i  k t ó -  
R B l U  p i e r w s z a  p o ł o w a  m i m o  c z ę s t y c h  i  
L lc b e z p i e c z n y c h  s t r z a ł ó w  ( z w ł a s z c z a  H i r -  

|®fa) p r z e s z ł a  b e z  r e z u l t a t u .  D o b r y m i  
p l i  t a k ż e  o b a j  o b r o ń c y .  N a t o m i a s t  p o -  
¡ j ° c  j e d n o s t r o n n i e  z r o z u m i a ł a  s w o j e  z a -  

O g r a n i c z y ł a  s i ę  b o w i e m  t y l k o  d o  
“J o n y  a  z a p o m n i a ł a  z u p e ł n i e  o  a t a k u ,  

J ° ry  b e z  w s p ó ł p r a c y  p o m o c n i k ó w  b .  
L p d k o  d o c h o d z i ł  d o  g ł o s u  a  d l a  p r z e -  
L ^ n i k a  n i e  p r z e d s t a w i a ł  ż a d n e g o  p o ­

m n i e j s z e g o  n i e b e z p i e c z e ń s t w a .  I  w y ­
g n i e  w i n ą  p o m o c n i k ó w  b y ł o ,  ż e  g r a  
}  b y ł a  o t w a r t ą  a  s t a ł a  s i ę  w ł a ś c i w i e  
b i n g i e m  n a  j e d n ą  b r a m b ę .  T a k i e  s k u -

C e g i e l n i a n ?  ( 6 .

W  r a z i e  pegody w ogrodzie, 
r a z i e  niepogody w teatrze.

p i o n i e  s i ę .  p o d  b r a m k ą  u t r u d n i a ł o  r o z w i ­
n i ę c i e  n k e i i -  • • p r z ' - c i w n i k b w i .  O d d a w a n e  
s : r z  i y  o d b i j a ł y  fcię o d  g r a c z y ,  c z ę s t o  n i e  
d o c h o d z h c  w c a l e  d o  b r a m k i .  O d n o s i ł o  
s i e  w r a ż e n i e , ,  ż e  W ę g r z y  m i i h o  p r z y g n i a ­
t a j ą c e j '  p r z e w a g i  n i e  z d o b ę d ą  b r a m k i .  P o  
p r z e r w i e  ( p o d c z a s  k t ó r e j ,  w r ę c ż t m o  i m  
z n o w u  w i e n i f c  l a u r o w y )  ’  g o ś c i e  z a c z ę l i  
m o c n i e j  n a c i e r a ć ,  c o r a z  b a r d z i e j  z b l i ż a ć  
s i ę  d o  b r a m k i  S z t u r m u ,  a ż  w r e s z c i e  u z y -

s k u j ą -  p r z e z  l e w e g o  s k r z y d ł o w e g o  p i e r w ­
s z e g o  g o ł a .  W k r ó t c e  ■ - o t e m  H i r z e r  d a ­
l e k i m  a  o s t r y m  s t r z a ł e m  r o i ? i  d r u g ą  i 
o s t a t n i ą - b r a m k ę .  U  T r o k v c S U  f e n o m e ­
n a l n ą  g r ą  o d z n a c z a ł  s i ę  I l a j o s .  Ś r o d e k  
p o m o c y  i  H i r z e r .  R e s z t a  t w o r z y ł a  z e s p ó ł  
j e d n o l i t y  o  r ó w n e j , ;  L e c z  p i e r w s z o r z ę d n e j  

k l a s i e .  Z a w o d y  p r o w a d z i ł  p .  P r z e w o r s k i  
z  W a r s z a w y .

z Pomorza.
„Danziger Zeitung“ o Polsce.—Święto Dzieci.— Sopocka Jaskinia gry‘

Korfanty a Piłsudski.

.D anziger Zeitung* z powodu zajś­
cia, jakie miał ieden z oficerów r o i -  
■kich z policjantem niemieckim w arty­
kule pt. »Oficer a policjant* poucza 
Polskę, źe oficerowie na obcem tery­
torjum winni legitymować się na żąda­
nie policji, gdyż odmowa wylegitym o­
wania się  budzi podejrzenia co do 
celów  w faitich przybyli i gwałci prawa 
W olnego Miasta Gdańsko.

W podobnym sensie, nie szczędząc 
gorzkich i sarkastycznych uwag pod 
adresem  „Poinische Wirtschaft", utrzy­
mana jest notatka o połowie ryb w 
przystani helskiej.

.Danziger Zeitung* twierdzi, te  
kosztowne urządzenia, mur itd. zosta ły  
zniszczone przez Polaków i niezdatne 
do utytku, a prawo połowu ryb, przy­
sługujące Niemcom, zgwałcone wbrew 
polsko-niemieckiej umowie mięjfcy Po*' 
ską a W. M. Gdańskiem.

Naprawa urządzeń dia połowu ryb 
w-£. »rt Z." kosztowałaby 80 milj. mk. 
niemieckich.

Ile prawdy jeat w tyćh napaściach 
szowinistycznej gazetki — nie wiadomo, 
jedno trzeba stwierdzić, i e  Polacy za 
mało dotychczas interesują się Pom o­
rzem i wcale nie wyzyskują bogactw, 
które im dostęp do m o r z a  otworzył.

B u d o w a  p o r t u  w  Gdyni p o s t ę p u j e  
ż ó ł w i m  k r o k i e m  n a p r z ó d ,  c h o ć  j e s t  t o  
s p r a w a  p a l ą c a ,  a  s a m o  m i a s t e c z k o  p o  
w y t w o r n y c h  S o p o t a c h  p r z e d s t a w i a  s i ę  
n i ż e j  w s z e l k i e j  k r y t y k i .

P o d o b n i e  P u c k  i i n n a  m i e j s c o w o ś c i  
w  o b V ę b i a  R z e c z y p o s p o l i t e j  p o ł o ż o n e .

D z i a ł a j ą  n a t o m i a s t  z p r z e s a d n ą  
g o r l i w o ś c i ą  u r z ę d y  c e l n e  w  Gdyni i 
M a ł y m  K a c k u ,  g d z i e  j e d n y c h  i t y c h  sa ­
m y c h  p o d r ó ż n y c h  r e w i d u j e  s i ę  p o  d z i e ­
sięć razy, s p r a w d z a  d o w o d y  o s o b i s t e  i 
k o n t r o l u j e  p r z e w ó z  p i e n i ę d z y ,  n a  K t ó r y  
w y d u w a n e  s ą  s p e c j a l n e  z e z w o j e n i a .

W d r . i u  2 7  b m .  w  S o p o t a c h  o b c h o -  
d z o ń o  u r o c z y ś c i e  Ś w i ę t o  D z i e c i .

P r z e z  u l i c e  m i a s t a  p r z e c i ą g a ł  p o ­
c h ó d  m i l u s i ń s k i c h ,  z a i n s c e n i z o w a n y  n a ­
d e r  b a r w n l a  i  o r y g i n a l n i e .

P o c h ó d  p o p r z e d z a ł a -  o r k i e s t r a ,  z a  
k t ó r ą  j e c h a ł  w ó z e k ,  u b r a n y  k w i a t a m i ,  
c i ą g n i o n y  przez d w a  o s i o ł k i .

Dzieci poubierane w kostjumy kró­
lewskie kroczyły z powagą i godnością.

Ogólną w esołość budził cygan, pro­
wadzący żywego niedźwiedzia, którym 
był jeden z'm aleńkich aktorów. Dalej 
ciągnęły wozy, przybrane kwiatami, a 
kaźden przedstawiał żywy obraz ze zna­
nych bajek Grimma i Andersena.

A więc jechała śpiąca królewna * 
pochylonym nad nią królewiczem; Kop- 
ciuszek—sierotka, której gołąbki poma­
gają wybierać zmieszane przez złą cza* 
równicę ziarnka przenicy; C zerw ony. 
Kapturek % wilkiem w postaci psa, 
wilczej rasy; karzełkowie z królewną, 
goszczącą ich w swym zamku itd.

Corso to wywierało miłe i sympa­
tyczne wrążenie, rażąc tylt;o chorągwią 
prus ą, niesioną przez małych junkrów 
nadmorskich.

Z obowiązku dziennikarskiego wspo­
mnieć muszę o osławionej sopockiej 
.jaskini gry", d& której zostałem  wpu­
szczony za okazaniem mojej legitymacji 
dziennikarskiej.

Kasyno m ieści się  w Kurhauzle, 
poło?onym nad morzem, i wywiera wra* 
żonie b. dodatnie.

Po szerokich dywanem wysłanych 
schodach wchodzi się do sali gry.

Tłoczno. Nad zielonem suknem  
wybltemi stołam i pochylone w gorącz- 
kowem oczekiwaniu twarze kobiet i 
mężczyzn.

Rouge et noire...
Krupier zagrabia nie złoto wpraw­

dzie, jak w Monte Carlo, ale okrągłe 
czerwone i białe krążki po 20, 60 i 100 
fenigów.

Nie mogłem się oprzeć pokusie i 
siadłem  do stołu gry z pięciu krążkami.

Postawiłem  100 mk. niemieckich i .. 
przegrałem.

* Pocieszam  się tem, że paskarze 
przegrywają dziennie po 60 i 100 tys. 
mk. i jakoś o samobójcach w Sopotach  
nie słychać.

Skradzione pieniądze lekko idą...
Intfreiulący artykuł z nreścił ,D . 

Zeitung“ z dn. 2 8  bin., pt. .Korfanty o 
Piłsudski*, w którym przeciwstawiając 
Naczelnika Państwa leaderowi N. D., 
twierdzi, iż żaden Polak wobec sytuacji 
jaka się wytworzyła z powodu przesi­
lenia, trwającego już 2 m ie lą ce , nie 
może bez obawy w przyszłość spo­
glądać.

N. D-cja p o s t a w i ł a  w s z y s t k o  na 
k a r t ę ,  i  j e ś l i  K o r f a n t y  z w y c i ę & y  i  z a c z ­
n i e  r e a l i z o w a ć  n i e b e z p i e c z n ą  p o l i t y k ę  
p r a w i c o w c ó w ,  m o ż e  w p l ą t a ć  P o l s k ę  w  
n o w e  z a w i l . ł a n i a  p o l i t y c z n e .

U l u b i o n y m  k o n i  i e m  n a r o d o w e g o  
o b o z u ,  k t ó r y  w a l c z y  o b e c n i e  n a  ś m i e r ć  
i  ż y c i e  z  d e m o k r a c j ą ,  jest o s k a r ż a n i e  
B e l w e d e r u  o  d ą ż n o ś c i  m i l i t a r y s t y c z n e  i 
p o b r z ę k i w a n i e  s z a b e l k ą .

G d y b y  j e d n a k  N a c z e l n i k i e m  P a ń ­
s t w a  z o s t a ł  P a d e r e w s k i ,  a p r e m i e r e m  
K o r f a n t y ,  d ą ż e n i e  d o  r o z s z e r z e n i a  g r a ­
n i c  n a  w s c h o d z i e  i  o s i ą g n i ę c i a  J ; n j i  
K o r f e n t e g o "  n a  G .  Ś l ą s k u  w y w o ł a ł o b y  
n i e w ą t p l i w i e  w o j n ę  p o l s k o - n i e m i e c k ą  i 
r o s y j s k o - p o l s k ą ,  z  k t ó r e j  nie. w i a d o m o  
c z y  p o  r a z  d r u g i  z d o ł a l i b y ś m y  w y j ś ć  
z w y c i ę s k o .

Có<i to jednak obchodzi prawicę? 
Wojna, czy pokój, pasek i tak się ciąg­
nie, a utuczeni krwią i potem robotni­
czym paskarze, z lekkiem sercem  posy­
łają na m ięso armatnie rzesze robot­
ników i młodzieży, aby sami dalej mogli 
okradać ojczyznę poza ich plecami.

— S.
Gdańsk, 28.7-22 r.

Ujęcie szajki trucicieli 
i koniokradów.

Złoczyńcy, którzy otruli Mickiewicza.
Przed kilku tygodniami w okolicach 

Zegrza odbywał sią jarmark, na którym 
4-ch młodych ludzi, przyjechawszy bry- 
czką, kupowali konia u gospodarka Jana 
Mickiewicza. Celem wypróbowania ko­
nia wyjechano na szosę, skąd Mickie­
wicz, oni kupcy nie wrócili. Następnego 
dni« znaleziono Mickiewicza w lesle za­
trutego, a obok niego flaszką od wódki. 
Konia i wozu jego nie było. Rzekomi

k u p c y  k o n i a  s k r a d l i  a M i c k i e w i c z a  o- 
t r u l i  j a k i m ś  p ł y n e m  w l a n y m  do wódki.

D o c h o d z e n i a  u j a w n i ł o ,  kto n a l e ż a ł  
d o  l i c z b y  o w y c h  4  t r u c i c i e l i  i  oto n o c y  
u b i e g ł e j  w y w i a d o w c a  p o l i c j i  p o w .  w a r  
s z e w s k i e g o  B o b o w s k i  z d e m a s k o w a ł  w 
G r o c h o w i e  j e d n e g o  z  n i c h  J ó z e f a  N o r k a , ,  
d r u g i e g o  z a ś  a r s s z t o w a n o  w Warszawie, 
a  m i a n o w i c i e  W i k t o r a  R e c z k o .  .

Obu odeshr.o w dniu wczorajszym  
do komendy policji pow. pułtuskiego.

S e n s a c y j n y  s t r a j k . . .  

s t r a ż n i k ó w  h a r e m o w y c h .

J a k  s ł y c h a ć ,  e u n u c h y  h a r e m u  t u ­
r e c k i e g o  w K o n s t a n t y n o p o l u  o g ł o s i l i  
s t r a j k ,  d o m a g a j ą c  s i ę  p o d w y ż s z e n i a  p ł a o  
i  s k r ó c e n i a  g o d z i n  p r a c y .

Eunuchy twierdzą, ż o  n a l e ż y  im 
się lepsze wynagrodzenie za 2 4  godzin 
pracy za strzeżenie namiętnych Tur- 
o«ynek, która mają tysiące sposobów 
na oszukanie swych małżonków!

Na miejsce strajkujących eunuchów 
natychmiast zgłosili się w wielkiej licz- 
hie uchodźcy rosyjscy, a szczególnie o- 
ficerowie, którzy jednak przez właści­
cieli haremów uznani zostali za nieod­
powiedzialnych do strzeżenia tego ro­
dzaju posterunku

R o z m a i t o ś c i .
N a j g o r ę t s z e  m i e j s c e  n a  k u l i  

z i e m s k i e j .

W  D e a t h  V a l l e y "  ( P a d ó ł  ś m i e r c i ) ,  
p u s t y n n e j  m i e j s c o w o ś c i ,  p o ł o ż o n e j  w  s ą ­
s i e d z t w i e  K a l i f o r n j i -  i  s t a n u  N e v a d a ,  z a ­
n o t o w a n o  1 0  c z e r w c a  1 9 1 3  r o k u  t e m p e ­
r a t u r ę  5 7 . 2  s t .  w  c i e n i u .

1 . M o n t h l y  V e a t h e r  B u r e a u “  w  S t a ­
n a c h  Z j e d n o c z o n y c h ,  k t ó r e  z a r e j e s t r o w a ł o  
t ę  c y f r ę — s t w i e r d z i ł o ,  ż e  j e s t  t o  r e k o r d  
z a o b s e r w o w a n e j  d o t y c h c z a s  n a  ś w i e c i e  
o f i c j a l n i e  t e m p e r a t u r y .

W  „ D e a t h  V a l l e y “  w  c z e r w c u ,  l i p c u  
i  s i e r p n i u  t e r m o m e t r  n i e  s p a d a  n i g d y  
p o n i ż e j  3 8  s t o p n i .  T e m p e r a t u r a  ś r e d n i a  
w  l i p c u  1 9 1 7  r o k u  w y n o s i ł a  4 1 . 9 .

T e n  n i e g o ś c i n n y  i  n i e z d r o w y  k r a j '  
n a  k s z t a ł t  ś c i ś n i ę t e g o  g a r d ł a ,  z w r ó c o n y  
o d  p ó ł n o c n e g o  z a c h o d u  k u  p o ł u d n i o w e m u  
w s c h o d o w i ,  m a  d ł u g o ś c i  1 6 0  k i l o m e ­
t r ó w ,  a  s z e r o k o ś c i  o d  3  d o  1 3  k i l o m e ­
t r ó w .  D o m i n u j ą  n a d  t y m  k r a j e m  w y s o ­
k i e  g ó r y ,  m i ę d z y  i n n e m i  g ó r a  W h i t n e y ,  
w y s o k a  n a  4 . 4 0 0  m e t r ó w .  D e s z c z e  s ą  
t a m  r z a d k o ś c i ą .  J a k o  m i e s z k a ń c ó w  s p o ­
t y k a  s i ę  t a m  z r z a d k a  t y l k o  I n d j a n ,  k t ó ­
r z y  j e d y n i e  m o g ą  z n i e ś ć  k l i m a t  t e g o  p u ­
s t k o w i a .  J e d n a k  b i u r o  m e t e o r o l o g i c z n e  
S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  z a ł o ż y ł o  t a m  w * r .  
1 9 1 1  s t a c j ę ,  a l e  o b s ł u g a  t e j  s t a c j i  b a w i  

’ t a m  t y l k o  p r z e z  t e n  c z a s ,  j a k i  j e s t  p o ­
t r z e b n y  d o  d o k o n a n i a  o b s e r w a c j i  i  o b s ł u ­
ż e n i a  a p a r a t ó w ,  p o c z e m  c z e m p r ę d z e j  
s t a m t ą d  u c i e k a .

T u r c z y n k o r a i  t t l c  w o l n o  £ r ń -  
c z v  ć  ż y d o w s k i c h  t a c i c ó w i  

F c x i r o t i a  i  S h i m m y .

Damy tureckie, zwłaszcza te, klóte 
wojażowały po świecie, przyjmują mody
i zwyczaje europejskie, nie wyłąctając no­
woczesnych tańców.

Ta ostatnia okoliczność skłoniła pre­
zydenta policji tureckiej w Konstantyno­
polu do wydania edyktu, którym grozi 
Turczynkotn tańczącym publicznie tańce 
nowoczesne, Jak foxtrott i sebimmy na­
stępstwami karnemi. — Slarsi Turcy z 
oburzeniem patrzą na te nowómodae plą­
sy. Damy tureckie potworzyły kluby ko­
biece, gdzie pod pretekstem .herbatki“ 
uprawiają z »miłowaniem zakazane tań­
ce. Jakie szczęście, że nasi panowie i 
władcy są względniejsi dla swych małżo­
nek 1

D z i ś  n o w y  p r o g r a m .  N o w e  s i ł y -
Tagrej £ n“5‘ Willi Szwarz “¿ Ł . .  Lowrini “ 2 “* Masłowa Jelecki
Walewska C pskU S T A N I S Ł A W S C Y  S ^ ułr). B H O -  

3 X T £ aO £ S .X 9 Gzwanowa «Pu« Bella Fabiani i Sankarzewski lliSZ,*''* 
Kwartet taneczny O J - i r a » ,  o j - r a l l l  i inne pierwszorzędne atrakcje.



Kino Spółdzielni
m i i i  P i f

(Dolina Szw ajcarska) 
ul. S ienk iew icza  JVs 40.

D z iś  i d n i n a s t ę p n y c h .

King ..C0Í1S3”J)
Z i s C o n a  2 .

P o  r e m o n c i e .

nowy n \ m

I serja

N a j w i ę k s z e  w  Ł o d z i

i  j p u r
Konstantynowska 16.

M f i T T n *  R e w o l u c j a  j e s t  j a k  m o l o o h :
m u  I  I  U «  P o w e r a  B w o l o h  w ł a s n y c h  w / i n a w c ó w .

D A N T O N
Dramat w

6 aktach.

OSOBY
K a m i l

B Y :  J e r / , y  J a k ó b  D a n t o n  E m i l  J a n n i g s .  M a k s y m i l j a n  R o b e s p i e r r e ,  W e r n o r  K r a u s .  S t .  J u s t ,  R o b e r t  S c h o l c .
_____ i l  D e s m ó u l i n s ,  J ó z e f  R n n i c z .  L n c y l l u ,  j e g o  ż o n a ,  C h a r l o t t a  A n d e r .  W o n n a ,  M a ł y  D e l s c h a f t .  I l e r a n l  d o
S e c h e l l e s ,  F e r d y n a n d  A l t e n .  G e n e r a ł  W e s t e r m a n ,  E d w a r d  W i n t e r s t e i n .  F o u q u i e r : T i n v i l l e ,  o s k a r ż y c i e l  p u b l i c z ­

n y ,  F r y d e r y k  K u c h n e .  H e n r i o t ,  H u g o  D o e b l i n .  B a b e t t a ,  H i l d a  W o e r n e r .  Ż o ł n i e r z e ,  t ł u m  u l i c z n y .
R z e c z  d z i e j e  t - i ą  w  P a r y ż u  w  c z a s i e  W i e l k i e j  R e w o l u c j i  w  r o k u  1 7 9 4 .

W  r o l i  J .  D . i n t o n a :  E M I L  J A N N 1 N G S ,  o d t w ó r c a  r o l i  H e n r y k a  V I H  w  F i l m i e  A n n a  B o l e y n .

H e r k u l e s  c z a r n y c h  g o r
E L M O  L I M E O L U .

W i e l k a  S e n s a c j a « 2  i  p ó ł  g o d z .  p r o g r a m

, Z A S A D Z K Ą
Dramat w 5 wielkich aktach z cyklu obra- L I  A n n y  D C C J  
zów „Jeździec bez Głowy“. W roli głównej: n n l A l A  I I L - i— I— .

ani ■ D y  e k c j a  z a w i a d a m i a ,  ż e  w  o c l u  o t r z y m a n i a  w i d n y c h  
c ■ .  w y r a ź n y c h  o b r a z ó w ,  z o s t a ł  u s t a w i o n y  n o w y  a p a r a t .

a mm 

9 9

t a MB3Broi:ire;:5 a ra a

g o ś c i n n e  w y s t ę p y  I  Kupują

C e n y  s w y l i ł e M
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PIW O
#  P i l z e ń s k i e  i  M o n a c h i j s k i e

„ D O M O W  E “
s y f o n a c t Ł

z dostaw ą do dom u.

Wyp.rzéila±
s a n d a ł k ó w  i o b ' j w í a
F. Piątkowski, ui. Piotrkowska Ns 89.

damskiego, męskiego i dziecinnego najnowszych fasonów.
¡ S p i e s z c ie  s i ą  g d y ż  o b u w ia  d r o ż e j e  I 

Również posiadam na składzie duży wybór starych fasonowi 
p o  z n a c z n i e  z n iż o n y c h  c e n a c h .

J. Jakubiec, ul. Konstantynowska 2 6 ..

O e m j  z w ^ l s ł e l !

R O W A R  I

t i n i W ł U E l L I t m

U w a g a !
W i e l k i  w y b ó r  O B U W I A  n a j n o w s z y c h  f a s o n ó w ,  
b r o n z o w e g o  i  l a k i e r o w a n e g o  m ę s k i e g o  i  d a m s k i e g o .  
D u ż y  w y b ó r  p a n t o f l i  z  n a j l e p s z y c h  s k ó r  z a g r a n i c z n y c h  

Ł p o  c e n a c h  z n a c z n i e  z n i ż o n y c h ,  p o l e c a

ssm- Lodź, J- 'S S U S T ' 25: -*sa
O b s t a l u n k i  w y k o n y w a m  w  p r z e c i ą g u  9A g o d z i n .

I f

D R U K A R N I A  A K C Y D E N S O W A  .

P R A C A “

P r z y j m u j e  o b s t a i u n k l  o *  
r o b o t y  d r u k a r s k i e  n p . :

R a c h u n k i ,  m a n k i e t y ,  —  
C y r k u i a r z e ,  K w i t a r j u * * *  
A f i s z e ,  P r o g r a m y  i  t .  p .

D l a  S t o w a r z y s z e ń  1 o r ­
g a n i z a c j i  r o b o t n i c z y c h  
a n a c z n e  u s t ę p s t w o .  : :  =

ŁÓDŹ, UL. PRZEJAZD Nr. 8.

Dr. L. PRYBULSKI
S p e c j a l i s t a

C h o r ó b  s k ó r n y c h ,  w ł o s ó w ,  * « -  
n e r y c z n y e h ,  m o c z o p ł c i o w y e f e

leczenie światłem
( l a m p a  k w a r c o w a )

c d  8 — 2 1 5 — 8  o d  ł — 5  i l l s  P a 4  
Z A W A D Z K A  . ' 4  1 .

S p e c j a l i s t a

C h o r ó b  wenerycznych, skór* 
#;« aych, m o c z o p ł c i o w y c h .  
Przyj m. 10—1, 6—8, panie 1—5 

Południowa 23.

K r ó t k a  5 ,  t e l .  7 7 3
p o w r ó c i ł .

C h o r .  s k ó r y ,  w e n e r .  i  d r ó g  
m o c z o p ł c i o w y c h .

( l o d ź .  p r z y j ę i :  1 2 — 2  i  5 — 7 .

Dr. J. SZREI8ER
Choroby chirurgiczne.
S IEN K IE W IC Z A  ». 

Przyjmuje od o— i  pp.

Pracownia

k o ł d e r
w a t o w y c h  i p u c h o w y c h  o r a z  
p r z e r ó b k a  s t a r y c h  K o ł d e r .  

B. Landau, Konstantynowska 10 
S p r z e d a ? ,  h u r t o w a  i  d e t a l i c z n a .

P l ó l n o
d o  p a k o w a n ia

' *
n o w e  i u ż y w a n e ,  s i e n n i k i  

j u t o w e  i  p a p i e r o w e ,  w o r k i  
s t a r e  i  n o w e  p o  c e n a c h  

n i z k i c h

O . R O 2  M  A  R Y i i
Północna Í4.

D r . m e d .

Edmund EKKERT
u l .  K i l i ń s k i e g o  1 3 7 p r z y  G ł ó w n e j .  

Choroby skórne i weneryczne.
P r z y j m u j e  o d  3 — 8  p .  p .

Dr. med. BRAUN Dr. med. LEYBERG
P ł a c ę  3 0  ° j o  d r o ż e j !

kupują
b r y l a n t y ,  z ł o t o ,  s r e b r o ,  p e r ł y ,  
d y a m e n t y ,  r ó i n e  z e g a r k i ,  z ę b y  

s t a r e  1 f u t r a

Konstantynowska J6 7 
Z . M I L I C H,

p r a w a  o f i c y n a  I -  p i ę t r o .

IBII

t p ł a c ę  n a j l o p i o j  z a  b r y l a n t y  
f l o t o ,  p o r l y ,  z ę b y  s z t u c z n e  

d y w a n y  i f u t r a

N . W A R S Z A W S K I  
P io tr K o w s f e a  9 .

Robotnicy!
T a n i e )  n l t  n a  P i o t r k o w s k i e ) ,  *  
t o j  s a m e j  c e n i o  J a k  n a  S Ł a r ó . w -  
c o ,  p o l e c a  g o t o w e  u b r a n i a  n o *  
w e  i u ż y w a n o  p o l s k i  s k l e p  u b r a ń  

K .  K E M P N Y ,  u l .  N a w r o t  4 1 ,  
r ó g  K i l i ń s k i e g o .

A. A. A. Kupuję ,
m e b l e ,  d y w a n y ,  g a r d e r o b ę ,  m * - 
s z y n v  d o  s z y c i a .  P l ą c ę  n a j l o p j e j *  
W a j n r c i c b ,  Ó e n e d y k U  1 9 .  C oo. 
I k z l e c i u d i o w l e f T ó z e i a  z a g u b i ł *  

■ * '  d o w ó d  o s o b i s t y ,  w y d a n y  *  
ł i o d / i . ____________ 202 i ^
D w o r o w a ł a  J a d w i g a  z a g u b i ł »  

d o w ó d  c i o b l s t y ,  w y j a a y  *  
g ; n l n y  L u b i a n k ó w ,  p o w .  B r * « '  
i l ń s  k i e g o .  2 0  ¡ 3 - " .

K i c i ń s k i  W ł a d y s ł a w  z a g u b i ł  
k a r t ę  z w o l n i e n i a ,  w y d a n ł  

p r z e z  P .  K .  U .  Ł ó d ź .  2 0 1 1 ' 8 
A k r & s a  J a n  l a g a b l ł  k a r t ę  b e * -  
”  t e r m i n o w e g o  u r l o p u ,  w y l a n i  
p r z e a  P .  K .  U .  w  B r z e z i u a c & i  
OfJz k s i ą i e c z k ę  z w i ą z k e w ą ,  w y ­
d a n ą  p r z e z  P o l .  Z w .  Z a w .  , P f * '  
c a r __________________  2 0 1 0 - j

Potrzebna S S ä J i
D z i e l n a  4 4 . _________________ 2 0 0 , ’ - j

j a s i p o r t
Ł o d z i .

P r z y b y ł  A n t o n i  z a g u b  i 
n i e m i e c k i ,  w y d a n y  w

s y p i a l n i e ,  s t o ł o w e ,  u r z ą d z o n i a  
k u c h e n n e ,  s z a f y ,  ł ó ż k a ,  k r z e s ł a  
w i e d e ń s k i e  o r a z  w s z y s t k o  c o  
\ r c h o d z i  w  z a k r e s  m e b l a r s k o -  

s t o l a r s k i . '  1 6 7 3

C eny konkurencyjne!
W .  PRZEŹDZ IECK I 
P i o t r k o w s k a  N e  1 0 8 .

‘Potrzebni “e!j^7Sinr
g o r - a  17, K t l ę - t a i r .  2 0 2 0 - ^

Portrety z totogra-
j  n a j s o l l d n i o !  w y i - o a y w u j e  

t y l k o  C h r j e ś o j a ń s  ca S p ó ł '  
k a  Z j e d n o c z o n y c h  P o r t r e c i s t o *  
W a r u a w s k l c h ,  O d d i U ł  ł . ó i ź ,  K * '  
r o l a  26 c o d z i e n n i e  o d  6 — 8 v r i * '  
czór._______________________ 2 0 2  2 ^ 6

Robotnice S S F ?
t r a e b n e .  W i a d o m o ś ć  A n d r z e i ^  3J< 
m .  3 . ________________________ 2 0 1 9 - "

Stolarz meblowy,
n a  a t a ł ą  r o b o t ę  p o t r z e b n y ,  P i o t r '  
k o w i k a  1 0 1 ,  K o r c z a k .  2028- ^ j  
r t f u r l l ń s K l  I g n a c y  s a a u b i i -  p*>f t '  
A  t e l  z  p i e n i ę d z m i  w r a z  z  d o *  

k a m e n t a m i  w o j s k o w e i n i ,  w y d J '  
n e m l  p r z e z  P .  K .  U .  Ł ó J i ,  i w ł * *  
d e c t w a m i  f a c h o w e m i ,  o r a z  p a 6* J  
p o r t  n i e m i e c k i ,  w y d a n y  w  o s .  ¡ e~ 
i ó w .  Ł a s k a w y  z n a i a z c o t  z c c h c*  
p l e n i ą d i e  z a t r z y m a ć  a d o k u m e " '  
t / _ ~ w r ó c i ć  u l .  A n d r z e j a  W ,

Wykwalifikowani.
tkacze kortowi i% p o s z 0 ki*

w a n i .  Z g ł a s z a ^  , l ł  
P r z q d z i l n i t n a  1 6  n  p o r t j e r a -

Wydawca ZarzaA  Wojewódzki N.P.R. w Łodzi. Tłocsouo w diuKatoi .Prace* t i*ai*?d 8. Redaktor odpowieaitałay FAWttŁt


